
P. Jaroszewicz przyjął 
min. F. Piccoli

21 bm. prezes Rady Mini­
strów Piotr Jaroszewicz przy­
jął bawiącego w Polsce na 
czele włoskiej delegacji rządo­
wej ministra udziałów pań­
stwowych Flaminio Piccoli.

W rozmowie poruszono pro­
blematykę dotyczącą dalszego 
rozwoju całokształtu stosun­
ków polsko-włoskich, a szcze­
gólnie kooperacji technicznej 
i przemysłowej oraz rozwoju 
handlu. (PAP)

W dniach 17 — 19 bm. na lotnisku Okęcie w Warszawie przebywały radzieckie samoloty najnow­
szej konstrukcji, które ostatnio eksponowane były na dorocznym międzynarodowym salonie w Pa­
ryżu. Na zdjęciu: pierwszy na św Jecie naddźwiękowy samolot pasażerski TU-144. Jego długość 
wynosi 60 m, 4-silnikowy, rozwija szybkość 2500 km godz. i może wznieść się na wysokość 22 

km. Zabiera na pokład 121 pasażerów i 3 członków załogi. Zasięg lotu — 6,5 tys. km.
CAF — fot. Czerniak

Goście targowi • Do niedzieli 2 mld zł obrotów • Radziecki
podarek • Oferty wystawców • Już 420 tys. zwiedzających

Wczoraj na MTP
Wczoraj na MTP przybyła delegacja rządowa NRD z wi­

cepremierem Kurtem Fichtnerem, której towarzyszył wice­
premier Eugeniusz Szyr. Przebywali tu również członkowie
sejmowej Komisji Przemysłu 
nictwa pod przewodnictwem
Oficjalnych gości uzupełnia 

rzesza zwiedzających. Z zagra­
nicy przybyło ha Targi już oko 
ło 9000 osób. Łącznie z niedzie 
lą, kiedy to „najechało” na 
Poznań 118 000 zwiedzających, 
ogólna ich liczba sięga 420 000. 
W niedzielę w pawilonie 
ZSRR wręczono 300-tysięczne- 
mu gościowi zegarek. Otrzyma 
ła go pracownica Lechii — Ha 
lina Widerska.

Ciężkiego, Chemicznego i Gór- 
pos. Henryka Szafrańskiego.
nych MTP. Jest to pomyślne 
zjawisko, sprzedajemy po to, 
żeby więcej kupować.

Do największego kontraktu tar-
gowego działalności centrali
Centromor doszło w niedzielę z ra 
dzieckim Sudoimportem. Dotyczy 
on dostawy do ZSRR w ciągu pię­
ciolatki 225 statków przybrzeżnych 
i pełnomorskich o wartości ogółem

tu laboratoriów na rynki trze­
cie.

Z inną ofertą występuje ja­
pońska grupa przemysłowa Mit 
subishi, która na MTP zgłosi­
ła się po raz drugi. Produku­
jąc różnorodne wyroby, począw 
szy od piwa a skończywszy na 
największych tankowcach, wi­
dzi ona możliwość wymiany i 
współpracy przemysłowej w 
dziedzinie przemysłu ciężkiego 
i lekkiego oraz oferuje swe to-
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Wizyta Ministra 
Spraw Zagranicznych

Kuby w Polsce
Na zaproszenie ministra 

spraw zagranicznych wczoraj 
w godzinach wieczornych przy 
był do Polski z oficjalną wizy­
tą przyjaźni minister spraw 
zagranicznych Republiki Kuby 
— Rani Roa. Jest to pierwsza 
wizyta szefa dyplomacji ku­
bańskiej w naszym kraju. Po­
zwoli ona dokonać przeglądu i 
oceny współpracy dwustron­
nej w wielu dziedzinach, a 
także stworzy możliwości wy­
miany poglądów na aktualną 
sytuację międzynarodową.

Program kilkudniowego po­
bytu min. R. Roa przewiduje 
m. in., że zostanie on przyjęty 
przez czołowe osobistości na­
szego życia państwowego. Prze 
prowadzi również rozmowy po­
lityczne z ministrem spraw za­
granicznych — Stefanem Ję- 
drychowskim.

Gość zwiedzi Warszawę i 
Kraków.

Min. Roę, który przybył do 
Polski z ZSRR przyjął wczo­
raj sekretarz generalny KC 
KPZR, Leonid Breżniew. W 
toku spotkania, które upłynęło 
w atmosferze serdeczności i 
pełnego zrozumienia poruszo­
no szereg problemów dalszego 
rozwoju i pogłębienia stosun­
ków braterskiej przyjaźni i 
wszechstronnej współpracy 
między obu krajami. (PAP)

Dzisiaj plenarne
posiedzenie Sejmu

Dzisiaj rozpoczyna się posiedzenie Sejmu PRL, które trwać 
ma dwa dni. Początek obrad — o godz. 15.

Zgodnie z porządkiem dziennym — pierwszy punkt doty­
czy zmian na stanowiskach państwowych. Następnie — pisze 
red. Maurycy Kamieniecki z PAP — izba wysłucha informa­
cji Ministra Handlu Wewnętrznego o wykonaniu dostaw ar­
tykułów na rynek w ciągu 5 miesięcy br. oraz o programie 
działania w tej dziedzinie do końca roku. Przewiduje się 
dyskusję poselską na te tematy.
W dziedzinie zaopatrzenia 

rynku w artykuły powszech­
nego spożycia obserwuje się w 
br. stopniową poprawę sytu­
acji i zmniejszanie się skali 
napięć. Od stycznia do maja 
obroty handlu detalicznego 
zwiększyły się o 9 proc. Nie 
oznacza to oczywiście, że już 
całkowicie znikły zjawiska ne­
gatywne. Chociaż dostawy mię 
sa były w ub. miesiącu wyż­
sze niż w maju ubr. — to jed­
nak zaopatrzenie rynku w nie­
które artykuły żywnościowe, 
np. w ryby, nadal nie w pełni 
nadąża za popytem. Inny przy­
kład dotyczy rynku wiejskie­
go, niedostatecznie jeszcze za­
opatrywanego w materiały in­
westycyjne. Do dyskusji w 
pierwszym dniu posiedzenia 
Sejmu zgłosiło się już kilkuna­
stu posłów.

Kolejny punkt porządku 
dziennego — to pierwsze czy­
tanie projektów czterech ustaw. 
Pierwszy z nich dotyczy ochro 
ny gruntów rolnych i leśnych

oraz rekultywacji gruntów. 
Rząd zamierza ograniczać prze 
znaczanie ich na cele nierolni-
cze i skuteczniej
obniżaniu 
Przewiduje

ich
j zapobiegać 
urodzajności.

się m. in.
odrębnienie na terenie kraju 
regionów intensywnego roz­
woju rolnictwa, charakteryzu­
jących się szczególnie ko­
rzystnym układem warunków
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370 min zł dew. 
kutry rybackie 
prototypowe w

Są to najnowsze 
plastikowe oraz

świecie statki

Konferencja szefów państw
Organizacji Jedności Afrykańskiej
Odrzucenie projektu „dialogu" z RPA

Trzeci tydzień 
pracy „Salutau
W dniu 21 czerwca rozpoczął 

się trzeci tydzień pracy nauko 
wej na pokładzie radzieckiej 
stacji orbitalnej „Salut".

Jak poda je agencja TASS, w 
dniu tym inż. W. Pacajew 
sprawdzał jednocześnie działa­
nie dwóch teleskopów astro­
fizycznego obserwatorium 
„Orion". Jeden z teleskopów 
znajduje się wewnątrz stacji 
„Salut" a drugi — na zewnątrz. 
Doświadczenie polegające na 
sprawdzaniu jednoczesnego 
działania obu teleskopów mia-- 
lo przebieg pomyślny. W tym 
czasie dowódca statku G. Do­
browolski i inż. pokładowy W. 
Wołkow orientowali w odpo­
wiedni sposób stacie „Salut" 
według gwiazd. (PAP)

Targi zbliżają się ku końco­
wi. Łącznie z niedzielą 

rezultatem handlowym 40 MTP 
są obroty wartości około 2 
mld zł dew. W dotychczaso­
wych obrotach targowych prze 
waża eksport — sprzedaliśmy 
swoich wyrobów za ponad 1,3 
mld zł dew., to jest niemal 
dwukrotnie więcej niż w tym 
samym okresie na ubiegłorocz

myśliwsko-rybackie, a także ohłod 
nie.

Albo inna ciekawa umowa: sprze 
daliśmy do W. Brytanii nasze te­
lewizory. Tam także sprzedaliśmy 
za 10 min zł dew. zespoły elektro­
techniczne, które dostarczać będzie 
my do 1976 r. I jeszcze Jeden in­
teresujący kontrakt: sprzedaliśmy 
do Holandii licencję na nowy ro­
dzaj konstrukcji dachowych, zwa­
nych lekkim przykryciem hal. Jest 
to patent krakowski chroniony w 
wielu krajach.

Incydenty na granicy 
indyjsko-pakistańskiej
Rząd Pakistanu wystosował 

oficjalny protest do Indii w 
związku z „naruszeniem gra­
nicy państwowej” 10 czerwca 
przez „buntowników”, którzy 
mieli przeniknąć z terytorium 
Indii na ziemię pakistańską i 
zaatakować posterunek gra­
niczny w okręgu Sylhet. Nota 
protestacyjna została wręczo­
na w sobotę komisarzowi in­
dyjskiemu w Islamabadzie.

Równocześnie korespondent 
Agencji France Presse donosi, 
że członkowie ruchu Bangla 
Desz w ostatnich dniach nasi­
lili swą działalność. Ich od­
działy partyzanckie atakują

Dotychczasowe targowe kon 
trakty ciągle przeplatają 

się z wysuwanymi obustronnie 
propozycjami wymiany handlo 
wej i kooperacji przemysłowej. 
To dobry znak dla przyszłych 
Targów. Wyrazem tego może 
być chociażby oferta czechosło 
wackiej centrali Kovo wobec 
naszych odbiorców i producen 
tów. Znane już są w Polsce, a 
także w Poznaniu, doskonałe 
czechosłowackie mikroskopy 
elektronowe pochodzące z 
Brna. Od kilku lat sprowadza­
my też spektrometry dla prze­
mysłu i placówek naukowych., 
Te kontakty nasi partnerzy 
chcą poszerzyć o propozycję 
wspólnego wyposażenia i zby-

Nieznaczne straty 
wyborcze SPD-FDP

Od chwili utworzenia soc­
jaldemokratyczno - liberalnej 
(SPD — FDP) koalicji rządo­
wej w Bonn, na terenie NRF 
odbyło się 9 wyborów do par 
lamentów krajowych — Land 
tagów, które przyniosły zróż­
nicowane wyniki. Oceniając 
przebieg wyborów, sekretarz 
generalny SPD — Hans Juer- 
gen Wischnewski zakomuniko 
wał w niedzielę na wspólnym 
posiedzeniu czołowych orga­
nów SPD w Bonn, że SPD po 
niosła łącznie 0,6 proc, straty 
głosów, podczas gdy FDP za­
rejestrowała łącznie przyrost 
głosów w wysokości 0,4 proc. 
Tym samym- straty wyborcze 
koalicji rządowej wyniosły 0.2 
proc, głosów i według Wisch- 
newskiego — są znacznie 
mniejsze niż straty rządów 
CDU/CSU w okresie sprawo­
wania władzy. (PAP)

W stolicy Etiopii Addis Abebie rozpoczęła się wczoraj 
ósma konferencja na szczycie Organizacji Jedności Afry­
kańskiej.

5 latka w rolnictwie

Narada w KC PZPR
W Komitecie Centralnym 

PZPR toczyły się wczoraj pod 
przewodnictwem sekretarza 
KC — Kazimierza Bartkow­
skiego obrady Komitetu do 
Spraw Rolnictwa przy KC
PZPR poświęcone omówie-
niu wybranych zagadnień bie 
żącej 5-latki w rolnictwie, 
przemyśle rolno-spożywczym 
i spółdzielczości wiejskiej.

Ministrowie rolnictwa oraz 
przemysłu spożywczego i sku 
pu i prezesi central spółdziel­
czości wiejskiej przedstawili 
zamierzenia tych resortów i 
organizacji spółdzielczych w 
bieżącym pięcioleciu, po czym 
odbyła się dyskusja. (PAP)

pakistańskie garnizony 
wschodniej części kraju.

we

woj-Jak donosi agencja PTI. - 
«a pakistańskie miały ostrzelać

indyjski posterunek graniczny w 
Zachodnim Benualu, przy czym 
strona indvjska odpowiedziała 
ogniem Według tejże agencji. Pa 
kistańczycy w poniedziałek ostrze­
lali ponownie dwa indyjskie po­
sterunki w Zachodnim Bengaln.

PAP

Atak sił wyzwoleńczych 
na bazę sajgońską

Zakończona w sobotę XVI 
sesja ministerialna OJA przed 
łożyła szefom państw afrykań
skich zalecenia rezolucje,
które dotyczą zwłaszcza walki 
krajów afrykańskich z kolo­
nializmem. apartheidem i eks 
pansją gospodarczą neokolo- 
nializmu.

Agencja France Presse po- 
daje. że cesarz Etiopii Halle 
Selassie, otwierając konferen­
cję odrzucił w poniedziałek 
po południu wszelką myśl o 
,.dialogu” z rasistowskim rzą­
dem Republiki Południowej 
Afryki.

Premier ZSRR Aleksiej Ko­
sygin przesłał zebranym na 
VIII konferencji OJA szefom 
państw i rządów afrykańskich 
depeszę z pozdrowieniami.

Depesza głosi, że konferencja 
odbywa się w chwili, kiedv siły 
imperializmu kontynuują zbrodni
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26 lipca - kolejny 
start na Księżyc

Podczas konferencji prasowej, 
ostatniej przed startem w kierun 
ku Księżyca, amerykańscy kosmo 
nauci David Scott, Alfred Wor- 
den oraz James Irvin poinformo­
wali, że pojazd kosmiczny „Apol- 
10-15” otrzyma nazwę „Endeavour” 
(„Próba”) na pamiątkę statku 
morskiego tej samej nazwy, na 
którym słynny żeglarz angielski 
James Cook przepłynął w roku 
1868 Pacyfik. Kabina księżycowa 
pojazdu „Apollo” zostanie nazwa 
na „Jastrząb”. „Apollo-15” wyru­
szy w podróż w kierunku Księży­
ca 26 lipca br. (PAP)

Żądanie likwidacji 
bazy USA w Boliwii
Jak donoszą agencje praso­

we, rząd Boliwii wystąpił wo­
bec władz amerykańskich z żą 
daniem jak najszybszego zlik­
widowania bazy lotniczej 
USA w pobliżu stolicy Boli-

□ EnCDA
Zachmurzenie duże, z większy- 

•ńl przejaśnieniami, miejscami, 
Błńwnie na północnym zachodzie, 
Wystąpią opadv Temperatura ma- 
ksymalna od 15 stopni na półno­
cy. 18 W centrum, do 20 st. na no 
hidniu Polski Wiatry s’ahe i U- 
^'arkowane z kierunków zachod­
nich.

W poniedziałek partyzanci 
południowowietnamscy operują 
cy na północy kraju po u- 
przednim przygotowaniu arty 
leryjskim, ruszyli ze swych po 
zycji wyjściowych do ataku, 
którego celem jest baza wojsk 
reżimowych „Fuller", położona 
o 8 km na południe od strefy 
zdemilitaryzowanej i 30 km

Zamieszki rasowe w USA
W amerykańskim mieście Cołum 

bus (stan Georgia) doszło do wy­
stąpień ludności murzyńskiej. Bez 
pośrednią przyczyną zaburzeń było 
zwolnienie ze służby 7 policjantów 
— Murzynów, którzy protestowali 
przeciwko dyskryminacji rasowej. 
Policja amerykańska usiłując roz­
pędzić murzyński pochód otworzy­
ła ogień do tłumu. Jeden z Murzy­
nów został zabity.

kosmicznych, wśród których znaj­
duje się kosmonauta Siewastianow. 
Bierze ona udział w amerykańsko- 
radzieckich rozmowach na temat 
współpracy w dziedzinie kosmicz­
nej.

Sadat przybyli do Aleksandrii. 
Przez trzy dni będą tu kontynuo­
wać swe rozmowy na temat kryzy 
su bliskowschodniego, sytuacji w 
Jordanii oraz sprawy ewentualne­
go utworzenia federacji emiratów 
arabskich nad Zatoką Perską.

wii, La Paz. Wiąże się to 
obecną sytuacją w Boliwii. 

Sytuacja tego kraju stała 
wyjątkowo napięta w związku

z

się 
z

powołaniem do życia tzw. Zgro­
madzenia Ludowego, złożonego w
większości przedstawicieli ro-

od wybrzeża. Na bazę nieprzy 
jaciela spadło ponad tysiąc po 
cisków moździerzowych i ra­
kiet. Zaatakowani wezwali na 
pomoc amerykańskie superfor- 
tece „B-52“. które zrzuciły

Prowokacja Izraela
Soldateska izraelska dopuściła się 

nowego aktu agresji wobec Liba­
nu. W poniedziałek rano grupa 
uzbrojonych dywersantów izrael­
skich pogwałciła granicę libańską i 
przedostawszy się w głąb teryto­
rium tego kraju zaatakowała osa-
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Gen. G. Gauthier w Moskwie

dę Jarun.
pięt domów mieszkalnych.

zniszczyli

Wspólnr^ w kosmosie
। amerykańskiego ośrodkaDo 
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astronantycznego w Houston przy-

Trzęsienie ziemi w Genewie
W poniedziałek w godzinach ran 

nych trzęsienie ziemi o umiarkowa 
nej sile nawiedziło Genewę. Na 
szczęście nie było ofiar w ludziach, 
jakkolwiek kilka domów zostało 
uszkodzonych.

Rozmowy Fajsala w ZRA
w poniedziałek w godzinach po­

łudniowych król Arahii Saudyj­
skiej Fajsal oraz prezydent ZRA

W poniedziałek na zaproszenie 
dowódcy radzieckich sił powietrz­
nych marszałka lotnictwa P. Kuta- 
chowa przybył z oficjalną wizytą 
do Moskwy gen. lotnictwa G. 
Gauthier szef sztabu sil powietrz­
nych Francji. Wraz z nim przyle­
ciała do Moskwy eskadra francu­
skich myśliwców „Mirage”.

botników, chłopów i studentów. 
Prawica boliwijska obawia się, że 
po pewnym czasie Zgromadzenie 
Ludowe może przejąć w swe ręce 
całą wdadzę ustawodawczą i do­
prowadzić do nacjonalizacji. Dla­
tego też za wszelką cenę chce za 
pobiec kontynuacji, a tym bar­
dziej pogłębianiu postępowych re­
form. (PAP)

Powódź w Indiach
DRUGI ZLOTY MEDAL W SOFII

Polak Jan Wojnowski zdobył 
zloty medal w wadze piórkowej 
na mistrzostwach Europy w podno 
szeniu ciężarów z wynikiem 397.5 
kg. który jest rekordem Europy. 
Srebrny medal zdobył Szanidze 
(ZSRR) 395 kg. a brązowy Bene- 
dek (Węgry) — 399( kg. Drugi Po­
lak Kazimierz Czarnecki z rezulta 
tem 375 kg zajął 7 miejsce, (ot)

Jak donosi oficjalna indyjska 
agencja prasowa (PTI) w północ­
nych rejonach stanu Asam nastą­
piła powódź, w której wyniku 
ucierpiało około 50 tys. osób. Do­
konuje się ich ewakuacji w okoli­
ce niezagrożone powodzią. Z porno 
cą przychodzi ewakuowanym woj­
sko.



RPA zobowiązana jest 
do wycofania się z Namibii

Opinia Sądu Międzynarodowego

Republika Południowej Afryki jest zobowiązana do 
tychmiastowego wycofania swej administracji z Namibii 
(b. Afryki Południowo-Zachodniej), jak również do defini-

na-

tywnego opuszczenia tego terytorium — orzekł w swej 
opinii doradczej Międzynarodowy Trybunał Sprawiedliwo 
ści w Hadze. Decyzja ta została przegłosowana 13 głosa­
mi przeciwko 2 (W. Brytania, ' Francja).
Posiedzenie Międzynarodo­

wego Trybunału w Hadze od­
było się w poniedziałek przed 
południem i zostało zwołane w 
celu wydania opinii doradczej 
co do konsekwencji prawnych 
wynikających z obecności Re­
publiki Południowej Afryki w 
Namibii wbrew rezolucji Ra­
dy Bezpieczeństwa ONZ z 29 
lipca 1970 r.

Orzeczenie Międzynarodo­
wego Trybunału Sprawiedli­
wości odnośnie tej sprawy 
stwierdza, że państwa — 
członkowie Organizacji Naro­
dów Zjednoczonych są zobo­
wiązane uznać nielegalność 
obecności Republiki Południc 
wej Afryki w Namibii i po­
wstrzymać się od wszelkich 
stosunków zarówno z rządem 
RPA. który swą obecność w 
Namibii uważa za legalną jak 
również z jego administracją, 
działającą na nielegalnie oku 
powanych terenach. Za po­
wyższą opinią opowiedziało 
się 11 państw przeciwko 4 (W.

możliwia to i nie uznaje praw 
ONZ do Afryki Południowo-Za­
chodniej. (PAP)

Premier J. Vorster 
odrzuca opinię MTS
Premier Republiki Południc 

wej Afryki J. Yorster oświad­
czył w poniedziałek, że jego 
rząd odrzuca „bez wahania" 
orzeczenie Międzynarodowego
Trybunału Sprawiedliwości,
dotyczące problemu Namibii 
(Afryki Południowo-Zachod­
niej). (PAP)

30 bm VII Plenum

Brytania, 
Nigeria).

Francja, Szwecja i

Namibia 
towe Ligi

— terytorium manda- 
Narodów — po II woj

nie światowej została de facto 
zaanektowana przez Republikę 
Południowej Afryki. Terytorium 
to ma być administrowane przez 
Rade ONZ d/s Afryki Południo­
wo-Zachodniej. jednakże rząd Re 
publiki Południowej Afryki unie-

CK SD
Prezydium CK SD postano­

wiło zwołać na dzień 30 bm. 
VII Plenum Centralnego Ko­
mitetu Stronnictwa Demokra­
tycznego z następującym po­
rządkiem obrad:

1. Zadania SD w aktualnej 
sytuacji społeczno-gospodar­
czej kraju.

2. Sprawozdanie z prac pre­
zydium CK w okresie między 
VI i VII plenum CK.

3. Powołanie komisji dla 
opracowania projektu zmian w 
statucie Stronnictwa. (PAP)

Spotkanie kierownictwa 
CRZZ z dziennikarzami

21 bm. w Warszawie z inicja 
tywy Biura Prasy KC PZPR 
odbyło się spotkanie redakto­
rów naczelnych i publicystów 
agencji, prasy, radia i tv z kie 
rownictwem polskiego ruchu 
związkowego.

W spotkaniu, któremu prze­
wodniczył członek Biura Poli­
tycznego, sekretarz KC PZPR 
— Stefan Olszowski, wzięli 
udział członkowie kierownic­
twa CRZZ z członkiem Biura 
Politycznego, przewodniczącym 
Rady — Władysławem Krucz­
kiem i kierownik Biura Prasy 
KC — Wiesław Bek.

Najważniejsze bieżące pro­
blemy ruchu związkowego, 
istotne zmiany w nim zachodzą 
ce w ostatnich kilku miesią­
cach oraz program działania 
mający na celu dalszą popra­
wy sytuacji materialnej i so­
cjalnej ludzi pracy, przedsta­
wił sekretarz CRZZ — Wies­
ław Adamski.

W odpowiedzi na pytania dzien­
nikarzy Władysław Kruczek i se­
kretarze CRZZ omawiali problemy 
związane z usprawnieniem pracy 
samego aparatu związków zawado 
wych, stosunków między organa­
mi przedstawicielskimi załóg, a 
administracją państ^wową i gospo­
darczą, rewindykacją urządzeń so 
cjalnvch zabranych w latach po- ' 
przednich na celt produkcyjne 
rozszerzaniem wczasów pracowni­
czych i ko’onil dla dzieci i mło­
dzieży. Z udzielonych informacji 
wynika, że we wszystkich tych 
kwestiach odnotowuje się postęp.
ale nie może on być 
zadowalający.

Na zakończenie 
Stefan Olszowski, 
kreślił, iż zadania

uznawany za

zabrał głos 
który pod- 

ruchu związ
kowego nie są łatwe bowiem 
w wielu sprawach, a m. in. w 
kwestiach socjalno-bytowych 
oraz higieny i bezpieczeństwa 
pracy, zaniedbania narastały 
całymi latami. PAP)

Operacja „Przerzut

Ozdobne, koszyki na eksport

Stanisława Kapusta ze wsi Stojeszyn II (pow. Janów Lubel­
ski) znana jest z oryginalnych wyrobów z rogożyny. Widoczne 
na zdjęciu ozdobne keszyki-torby, są eksportowane do wielu 

państw zachodnich.
CAF — Trembecki

Wczoraj na MTP
Dokończenie ze str. 1

wary konsumpcyjne. Aby
kupować i sprzedawać, trzeba 
się wpierw poznać — powiada­
ją ci wystawcy i zapraszają 
naszych specjalistów do Japo­
nii, sugerując zarazem możli­
wości kooperacji produkcyj­
nej.

T nną metodę wzmożenia 
kontaktów z Polską obra­

li Szwedzi. To tradycyjny wy­
stawca kolektywny, na MTP 
po raz trzydziesty szósty. I
choć jest tak wielka tradycja
udziału Szwedów w Poznaniu, 
znaleźli się wystawcy, którzy 
tu przybyli po raz pierwszy. 
Należy do nich np. firma Vi- 
bro-Verken, specjalizująca się 
w maszynach drogowych, fir­
ma SALCO — produkująca ma 
szyny do budowy nawierzchni 
utwardzonych czy też STILLE 
— wytwórca narzędzi chirur­
gicznych. Co na MTP można 
zyskać, wie dobrze szwedzki 
producent SAAB-SCANIA, któ 
ry w kooperacji z Polską wy­
twarza nowoczesne obrabiarki.

(zs)

Obrady ministrów EWG
W poniedziałek w Luksembur­

gu rozpoczęły się dwudniowe 
obrady Rady Ministrów Wspólne­
go Rynku. Tematem sesji będzie 
sprawa przystąpienia W. Brytanii 
do EWG. (PAP)

Tak wygląda

Nr 146 (8499)

Wielka koparka 
już w drodze do „Jóźwina“

W Zagłębiu Konińskim trwa operacja „Przerzut”. Wielka 
koparka przetransportowana przez jezioro w ubiegły czwar-
tek, przechodziła w ostatnich dniach bardzo trudny 
plikowany manewr lądowania.
Maszynę wciągnięto na li­

nach wraz z mostem suwnico­
wym, metr po metrze, na spe 
cjalny układ rolek znajdują­
cy się u przyczółka lądowa­
nia. 21 bm. koparka opuściła 
most suwnicowy i przy pomo­
cy własnego napędu gąsieni­
cowego stanęła na lądzie. W 
ciągu najbliższych dni maszy­
na przejdzie już o „własnych 
siłach” ok. 4 km odcinek tra-

sy dzielący ją od 
przyszłej pracy w 
„Jóźwin”. (zet)

i skom-

miejsca 
kopalni

W Jugosławii

Lepsze warunki lokaty 
obcego kapitału

Rząd 
wstępną 
konanie 
kapitału

jugosłowiański uzyskał 
zgodę parlamentu na do-, 
zmiany warunków lokaty 
zagranicznego w Jugosła-

wii i obecnie podejmuje -akcje, by 
w trybie pilnym dokonać modyfi­
kacji przepisów ustawowych, do­
tyczących tej sprawy. _ Zmiany ma 
ją usunąć wiele przeszkód w szer 
szym napływie kapitału zagranicz 
nego lokowanego w gospodarce 
jugosłowiańskiej. (PAP)

Bija na alarm

-------- Wfr
.porozumienie" Diecłu krafów EWG z Bonn 

w sprawach walutowych.

22 VI 1971

ni tui mu
Ozu ejsry , "♦©•"nacyjny 

opracował Jerzy Walasek.

W KC PZPR o sprawach 
kinematografii

21 bm. w Komitecie Central 
nym PZPR odbyło się spotka 
nie przedstawicieli środowiska 
twórczego kinematografii po­
święcone omówieniu aktual­
nych i perspektywicznych pro­
blemów polskiej sztuki filmo­
wej.

W dyskusji in. udział
wzięli: Jerzy Kawalerowicz, 
Kazimierz Kutz i Andrzej Waj 
da.

Na zakończenie spotkania 
zabrał glos członek Biura Po-
litycznego sekretarz KC
PZPR Józef Tejchma. (PAP)

M. Jagielski w Moskwie
21 bm. przybył do Moskwy 

wicepremier Mieczysław Jagieł 
ski. Weźmie on udział w ko­
lejnym posiedzeniu Komitetu 
Wykonawczego RWPG. (PAP)

Czy dojdzie do ujawnienia dalszych dokumentów?
Wywiad D. Ellsberga dla tygodnika „Newsweek" |

Prasa zarówno europejska jak i amerykańska nie prze- 
staje komentować niepowszedniej sprawy ujawnienia doku­
mentów w sprawie wojny wietnamskiej.
W artykule wstępnym, jaki

pojawił 
dziennik

się w poniedziałek,
,New

przypomina, że
York Times” 
po wyborze

Lyndona Johnsona na stano­
wisko prezydenta USA, zapew 
niał on swych czytelników, że 
dotychczasowa polityka wiet­
namska rządu zostanie podda­
na rewizji i jeżeli charakter 
wojny w Wietnamie będzie 
miał ulec zmianie, społeczeń­
stwo dowie się o przyczynach

nielem Ellsbergiem z Instytu­
tu Technologii w Massachu­
setts, uzyskany jeszcze w ubie 
głym tygodniu, zanim Ells- 
berg zmienił miejsce pobytu,
które dotychczas nie 
ne.

Ellsberg oświadczył, 
bia mu, iż podejrzewa

jest zna-

źe pochle- 
się go o

usprawiedliwiających inny
kurs polityki. Jednakże — do-
daje dziennik społeczeń-
swo nie zostało o tym poin­
formowane.

„New York Times” przypo­
mina sprzeczne deklaracje 
rządu składane w latach na­
stępnych oraz poważne błędy 
administracji m. in. niekonsul 
towanie się z Kongresem, a
nawet ukrywanie przed 
pewnych faktów.

Tygodnik „Newsweek” 
mieścił wywiad z prof.

nim

za-
Da-

Z. Michałowski skazany 
na 25 lat pozbawienia wolności

W godzinach przedpołudniowych wczorajszego, siódmego 
dnia procesu Zygmunta Michałowskiego oskarżonego o za­
bójstwo Antoniego D. Sąd Wojewódzki wysłuchał przemó­
wień stron.
Prokurator Jan Strzelczak, 

który stwierdził, że oskarżony 
popełnił zbrodnię z premedyta 
cją i z chęci zysku, zażądał ka­
ry śmierci. Występujący w imię 
niu powódki cywilnej Ger­
trudy D. mec. Tadeusz Połom­
ski wniósł o uwzględnienie po 
wództwa w całości. Obrońca 
Z. Michałowskiego — mec. 
Edward Szwedek, którego zda 
niem oskarżony zabijając An-
toniego miał ograniczoną
zdolność kierowania swoim po 
stonowaniem i działał. pod 
wpływem silnego wzruszenia, 
wniósł o wymierzenie odpo­
wiadającej tym tezom kary. 
Oskarżony w ostatnim słowie 
prosił o sprawiedliwy wyrok.

W godzinach wieczornych 
Sąd ogłosił wyrok. Zygmunt 
Michałowski został uznany win 
nym tego, że w zamiarze zabój 
stwa zadał Antoniemu D. obra 
żenią, które spowodowały jego 
zgon, a następnie przywłasz­
czył sobie znalezione przy ofia 
rze zbrodni pieniądze (132 tys. 
zł). Wymiar kary: 25 lat poz­
bawienia wolności, 100 tys. zł 
grzywny, utrata praw publicz­
nych na 10 lat. Trybunał za­
sądził na rzecz powódki cywil
nej 104 tys. zł stwierdzając,

Koziołki" płacq
1, 10. 29, 36, 38, dod. 11

W 736 
odbyło

grze, której
się 20 bm.

300.825 zakładów wartości

losowanie 
wpłynęło

zł. Fundusz wygranych 
496.361 zł.

Nie stwierdzono
II stopnia. 1

Stwierdzono: 14 
9.660 zł; 45 „trójek

902.475 
wynosi:

wygranych I i

„czwórek” po 
premiowanych”

po 210 zł; 850 „trójek”- po 110 zł; 
916 „dwójek premiowanych” po 
27 zł; 15.553 „dwójki” po 7 zł.

Losowanie 737 gry odbędzie się 
27 bm. w Gnieźnie na placu Boha 
terów Stalingradu o godz. 12 — 
na którym wylosowana będzie do 
datkowo 4-cyfrowa końcówka ban 
deroli na którą przypadnie: 2.500 
zł na kupony z banderolą V-za- 
kładowa i 500 zł na kupony z ban 
derolą I-zakładową.

K4513

Toto Lolek
3, 4, 18, 19, 33, 34, dod. 20

że w pozostałej części powódź 
two pozostawia bez rozpozna­
nia.

Uzasadniając wyrok Sąd stwier­
dził, że przytoczone przez oskarżę 
nie fakty nie pozwalają mówić, Iż 
Michałowski działał z premedyta­
cją. Wiele okoliczności — a głów 
nie fakt, że w trakcie oglądania 
samochodu Antoni D. zauważyw­
szy uszkodzenia stworzył sytuację, 
dającą do zrozumienia, iż transak 
cja może nie dojść do skutku — 
prowadzą natomiast do wniosku: 
w garażu u oskarżonego powstał 
nagły zamiar zabójstwa i przywła 
szczenią pieniędzy.

Jeśli chodzi o kwestię poczytal­
ności oskarżonego, to Sąd uznał 
ekspertyzę biegłych psychiatrów 
(mówiącą o pełnej poczytalności 
oskarżonego) za jasną i pełną.

Przytaczając motywy wymiaru 
kary Trybunał stwierdził, że prze­
ciwko oskarżonemu przemawiają 
takie okoliczności jak: działanie z 
chęci zysku (chociaż oskarżony 
znajdował się w dobrej sytuacji 
materialnej), zachowanie się po 
przestępstwie, zabójstwo ojca dwój 
ga małych dzieci. Na korzyść os­
karżonego świadęzą natomiast ta­
kie fakty, jak nienaganna przesz 
łość 1 przyznanie się do winy.

W sumie Sąd nie uzńaf Zygmun­
ta Michałowskiego za jednostkę 
niepoprawną wobec której uzasad 
nione jest orzeczenie najsurowsze 
go wymiaru kary. Zresztą — jak 
podkreślił Sad — kara śmierci, jest 
karą wyjątkową. (ak)

nych dokumentów Pentagonu 
nt. interwencji Stanów Zjed­
noczonych w Wietnamie, posta 
nowił odroczyć wydanie decy­
zji w tej sprawie do środy. 
Przedstawiciele sądu oświad­
czyli, że sprawa jest tak poważ 
na, iż musi ją rozpatrzyć ko­
misja sędziowska w pełnym 
składzie. (PAP)

przekazanie dokumentów redakcji 
„New York Times”, nic chciał jed 
nak powiedzieć, czy tak było is­
totnie. Dokumenty — powiedział 
Ellsberg — wykazują, że pomocni 
cy prezydenta i inne oficjalne oso 
bistości miały w istocie rzeczy 
nieograniczoną swobodę okłamy­
wania społeczeństwa. Teraz jed­
nak ludzie odpowiedzialni za eska 
lację wojny będą musieli zdać 
sprawę z dokumentów, które pod 
pisywali.

Jak zaznaczył Ellsberg, opubli­
kowane materiały są dobrym 
punktem wyjścia dla rzeczywiste­
go zrozumienia wojny, amerykań­
skim ekwiwalentem dokumentów 
norymberskich.

Ellsberg oświadczył, że 
przez długi czas na próżno 
próbował zainteresować doku­
mentami współpracowników 
prezydenta Nixona i przeciw­
nych wojnie członków Kon­
gresu. Zwracał się mianowicie 
do doradcy prezydenta Henry 
Kissingera, uważając, że admi 
nistracja Nixona stosuje tę 
samą strategie, co rząd John­
sona. „Zapytałem Kissingera, 
czy przeczytał raport, na co 
otrzymałem odpowiedź prze­
czącą. Teraz Kissinger może 
raport przeczytać” — powie­
dział Ellsberg.

Zeznając przed sądem fe­
deralnym, podsekretarz obrony 
USA do spraw zagranicznych, 
Dennis Doolin, oświadczył, że 
publikowane przez „New 
York Times” i „Washington 
Post” supertajne dokumenty 
Pentagonu nt. zaangażowania 
USA w Wietnamie zawieraja 
aktualne plany operacyjne i 
nie powinny być ujawniane.

Konferencja OJA
Dokończenie ze str 1 

czą agresję przeciwko narodom 
Indochin i Bliskiego Wschodu, 
wykorzystują wszelkie środki, 
aby przeszkodzić ostatecznej likwi­
dacji kolonializmu w Afryce. W 
celu osłabienia antyimperialistycz 
nej solidarności krajów afrykań­
skich ich rządom narzucana jest 
niebezpieczna dla narodów Afry­
ki idea „dialogu” z rasistow­
skim reżimem Republiki Południo 
wej Afryki. Rządzące koła Izrae­
la również budujące swą politykę 
na ideologii rasistowskiej, czynią 
próby dokonania rozłamu w sze­
regach krajów Afryki tropikal­
nej i północnej. W takich warun 
kach — pisze Kosygin — jeszcze 
bardziej nabieraja znaczenia jed­
ność i solidarność krajów afry­
kańskich. a także wysiłki OJA. 
zmierzające do przezwyciężenia 
trudności i przeszkód w dziedzinie 
zjednoczenia krajów i narodów 
afrykańskich, w imię wspólnych 
interesów pokoju i postępu, cał­
kowitego i ostatecznego wyzwolę 
nia Afryki. (PAP)

Dzisiaj - plenarne 
posiedzenie Sejmu 

Dokończenie ze str. 1

Sąd Apelacyjny USA, który 
miał wczoraj rozpatrzyć wnio 
sek rządu, domagający się za­
kazu dalszego publikowania 
przez „New York Times" taj-

Polska guma do żucia 
i fabryki w Brzegu

Fabryka w Budapeszcie „Ese- 
mege Edesipavi Gyar”. której de­
legacja przebywała w Opolskich 
Zakładach Przemysłu Cukierni­
czego „Odra” w Brzegu, pomoże
w podjęciu pierwszej kraju
przemysłowe! produkcji gumy do 
żucia, O artykuł ten upomina się 
nie tylko młodzież, ale i palacze 
odzwyczajający sie od tytoniu.

Technolodzy z Brzegu, po kil­
kuletnich doświadczeniach, opra­
cowali technologię i recepture gu 
mv do żucia, nie ustępującej ja­
kością zagranicznej. Resortowe 
zjednoczenie przydzieliło fabryce 
nowoczesna linie wytwórcza któ 
rei produkcja zaspokoi krajowe 
zapotrzebowanie. Aby skrócić do

naturalnych. W regionach tych 
ograniczy się lokalizowanie 
nowych zakładów przemysło­
wych. Będzie to istotnym 
bodźcem do intensywnego roz­
woju rolnictwa w warunkach 
stabilizacji.

Z kolei Sejm wysłucha sprawo­
zdania Komisji Spraw Wewnętrz­
nych o projekcie ustawy o przej­
ściu na osoby prawne Kościoła 
rzymsko-katolickiego oraz innych 
kościołów i związków wyznanio­
wych własności niektórych nieru­
chomości położonych na ziemiach 
zachodnich i północnych. Sytuacja 
majątkowo-prawna Kościoła rzym­
sko-katolickiego i innych związ­
ków wyznaniowych nie jest jed­
nolita na całym obszarze PRL. Na 
ziemiach zachodnich i północnych 
korzystają one bowiem z nierucho­
mości będących własnością pań­
stwową, podczas gdy na pozosta­
łych terenach są one z reguły 
właścicielami nieruchomości prze­
znaczonych na cele wyznaniowe. 
Wobec pełnej integracji ziem za­
chodnich i północnych z macierzą 
dalsze utrzymywanie tej odręb­
ności prawnej nie jest celowe. U- 
sunięcie jej służyć ma w intencji 
rządu, który wystąpił z ta inicja­
tywą, normalizacji stosunków mię­
dzy państwem a Kościołem.

Kolejne punkty porządku 
dziennego — to odpowiedzi na 
interpelacje oraz powołanie 
Komisji Drobnej Wytwórczo­
ści Spółdzielczości Pracy i 
Rzemiosła i zmiany w składzie 
komisji sejmowych. (PAP)

maksimum okres 
onanować obsługę 
nych urządzeń.

rozruchu oraz
skomnłikow’a- 

cnkieynłey w
Brzpiru, modnie z zawartym no- 
rpTiimieniem. przeszkolą swe 
k’Hrv w fabryce budaneszteń- 
skiel. która wspRr^lłjowiłł się 
w zakresie. (PAP)

Uwaga, dziennikarze!
Zarząd poznańskiego oddzia­

łu Stowarzyszenia Dziennika­
rzy Polskich zaprasza wszyst­
kich członków Stowarzyszenia 
na plenarne zebranie w dniu 
25 bm. o godz. 15 w sali RSW 
„Prasa”.

Głównym punktem zebrania 
będzie sprawozdanie delegatów 
oddziału ze zjazdu SDP w War­
szawie. (nal



Konflikt matematyków

Na zdjęciu: budowa zapór przeciwczołgowych na przedpolach Moskwy podczas wojny zapo­
czątkowanej napaścią hitlerowskich Niemiec.

. Fot. — CAF22 CZERWCA 1941 ROKU
rjwit owej pamiętnej nie- 

dzieli, 22 czerwca 1941 
- roku, zadecydował za­

równo o wyniku II wojny 
światowej, jak też o losach 
świata. Z tego, że huk tysięcy 
dział na olbrzymim froncie od 
Morza Barentsa po Morze 
Czarne, wybuchy bomb spa­
dających na uśpione radzieckie 
miasta oraz hitlerowski walec 
pancerny wdzierający się przez 
Bug, przez San, na Wschód 
oznaczał otwarcie nowego roz­
działu w dziejach II wojny 
światowej — zdawał sobie 
sprawę każdy. W podbitych, 
okupowanych już uprzednio 
przez hitlerowców, ale nieu- 
jarzmionych, walczących kra­
jach Europy. Na broniących 
się Wyspach Brytyjskich. W 
neutralnych jeszcze Stanach 
Zjednoczonych. Każdy. Rów­
nież w Niemczech zaczadzo­
nych amokiem dotychczaso­
wych zwycięstw Blietzkriegu. 
Również w zniewolonych przez 
faszyzm państwach satelickich 
Osi.

Dalekowzroczni politycy pa­
trzyli dalej, głębiej. Premier 
Wielkiej Brytanii. Winston 
Churchill, przemawiając przez 
radio wieczorem 22 czerwca, 
oświadczył m. in., że najazd 
hitlerowski na Rosję „jest tyl­
ko wstępem do dokonania in­
wazji Wysp Brytyjskich” i że 

„dlatego niebezpieczeństwo za­
grażające Rosji jest niebezpie­
czeństwem zagrażającym nam 
i Stanom Zjednoczonym, tak 
samo jak sprawa każdego Ro­
sjanina, walczącego o swe o- 
gnisko domowe, jest sprawą 
wszystkich ludzi i narodów we 
wszystkich zakątkach świata”. 
Prezydent USA, Franklin D. 
Roosevelt, pisał 26 czerwca 
1941 r. do admirała Leahy. że 
wejście ZSRR do wojny „do­
prowadzi do wyzwolenia Euro­
py z niewoli hitlerowskiej”.
Jednak dopiero po zakończe­
niu wojny, po ujawnieniu naj­
tajniejszych planów Hitlera, 
obraz stał się na tyle jasny, że 
sekretarz stanu USA, Cordell 
Hull, musiał przyznać, iż Ro­
sjanie swą bohaterską walką 
uratowali państwa sprzymie­
rzone od zawarcia z Niemcami 
poniżającego traktatu pokojo­
wego, który „otworzyłby dro- 
Eę do następnej wojny trzy­
dziestoletniej”. a sekretarz sta­
nu USA, Edward R. Stetinius, 
stwierdził: „Naród amerykań­
ski nie powinien zapominać, 
że znajdował się on w 1942 r. 
o krok od zguby. Gdyby Zwią- 
zek Radziecki nie utrzymał 
swego frontu. Niemcy uzyska- 
Hby możność zawładnięcia 
Wielką Brytanią. Byli oni w 
stanie zdobyć Afrykę, a następ 
nie utworzyć pozycję wyjścio­
wą w Ameryce Łacińskiej”.

Kampania wschodnia, zaszy­
frowana kryptonimem „Fali 
Barbarossa”, według planów 
hitlerowskich miała być bły­
skawiczną rozprawą z ZSRR, 
w ciągu 3—4 miesięcy zamie­
rzano zdobyć europejskie tery­
torium ZSRR do linii Archan- 
Sielsk — Wołga, zlikwidować 
ombardowaniem bazę prze­

mysłową Uralu, po czym ude- 
r7-yć na Iran i Trak, przez Af- 
g^nistan wedrzeć się do Indii, 
opanować Bliski i Środkowy 

schód Miało to doprowadzić 
kapitulacji Wielkiej Bryta- 

niV Potem planowano skiero- 
uderzenie przeciwko USA. 

boję wojennych opracowane 
y*y — i częściowo, kolejno 

wcielane w życie — plany eks­
terminacji. Tzw. „Generalny 
plan „Ost” — plan ujarzmie­
nia wszystkich narodów 
wschodniej Europy — przewi­
dywał m. in. likwidację więk­
szości ludności Polski i za­
chodnich obszarów ZSRR, prze 
siedlenie dziesiątków milio­
nów ludzi na Syberię, Kaukaz, 
do Afryki i Ameryki Łaciń­
skiej, by na „oczyszczonym” 
od słowiańskich „podludzi” te­
renie osadzić „czystą rasę ger­
mańską”. Jeszcze latem 1940 r. 
opracowany został plan roz­
prawienia się z ludnością Wiel 
kiej Brytanii i hitlerowcy 
przystąpili do sporządzania po­
dobnego planu dotyczącego na­
rodu amerykańskiego.

O tym, że ludobójcze plany 
faszyzmu zawładnięcia świa­
tem nie zostały urzeczywistnio 
ne — zadecydowała walka na 
froncie radzieckim. Bohaterski 
opór załogi twierdzy brzeskiej 
i krwawe walki obronne, gdy 
pod naporem przygniatających 
sił — zaskoczone armie ra­
dzieckie musiały się cofać. 
Zadecydowała walka w obronie 
Moskwy, Leningradu, Odes­
sy, Sewastopola, Stalingradu, 
kontrofensywa pod Moskwą, 
przełomowa bitwa stalingradz- 
ka, wielki pancerny bój na- łu- 
ku kurskim — i operacje ofen­
sywne 1943—1944 roku. Dopie­
ro wtedy zachodni sprzymie­
rzeńcy zdecydowali się na utwo 
rżenie we Francji drugiego 
frontu.

Front wschodni był decydu­
jący pod względem militarnym. 
Przez cały czas wojny zaanga­
żowanych tu było 60—80 proc, 
sił hitlerowców. Z 13,6 min 
poległych i rannych ogółem w 
czasie wojny hitlerowcy na 
froncie radzieckim stracili 10 
milionów. Armia Radziecka 
rozbiła 607 dywizji nieprzyja­

Turystyka i wypoczynek 
należą do tych pozycji 
społecznego zapotrzebo 

wania, na które jest najwięk 
szy popyt. Rośnie on niemal 
błyskawicznie i rosnąć będzie 
w miarę wzrostu obciążania 
organizmu człowieka w pro­
cesie pracy, a także zwiększa 
nia się ilości wolnego czasu 
w wyniku przechodzenia na 
skrócony tydzień pracy. Po­
wie ktoś, że to perspektywa 
dla nas stosunkowo odległa. 
Ale życie w minionych latach 
w wielu dziedzinach okaza 
ło się szybsze od planów i lu­
ki w braku perspektywiczne­
go myślenia przez jakiś czas 
będą na nas ciążyć. A zatem 
skoro wiemy, że zapotrzebo­
wanie na dobry wypoczynek 
będzie wzrastać i wiemy, że 
dzisiaj jest już coraz trud­
niej znaleźć miejsce, przeto 
potrzeba nam wielu nowych 
ośrodków zróżnicowanych 
pod względem funkcji.

Z grubsza można podzielić je na 
ośrodki wypoczynku pobytowego, 
ośrodki wypoczynku świąteczne­
go i ośrodki turystyczne. Każ­
dy z nich odpowiadać musi in­
nym potrzebom zarówno pod 
względem wyposażenia jak 
i lokalizacji. Np. tereny położo­
ne wokół Poznania i miast wiel­
kopolskich. którvch ludność prze 
kracza lub w okresie perspekty­
wicznym przekroczy 50 000 miesz­
kańców jak: Kalisz, Ostrów, Ko 
nfn. Gniezno. Piła. Leszno itp. 
musza przede wszystkim pełnić 
funkcje ośrodków wypoczynku 
świątecznego sobotnio-niedzielne- 

ciela; wojska anglo-amerykań- 
skie — 176 dywizji. „To wła­
śnie armia rosyjska wypruła 
kiszki z niemieckiej machiny 
wojennej” — mówił w sierpniu 
1944 r. W. Churchill. Cena tej 
walki i zwycięstwa była jed­
nak ogromna: 20 min po­
ległych i zamordowanych oby­
wateli radzieckich, 1.170 znisz­
czonych mijist, ponad 170 tys. 
wsi, 32 tys. zakładów przemy­
słowych...

Był to front również decydu­
jący pod względem politycz­
nym, ideologicznym. To prze­
cież państwo socjalistyczne za­
dało śmiertelny cios faszystow­
skiemu dążeniu do zawładnię­
cia światem.-* To armia pań­
stwa robotniczo-chłopskiego 
wyzwoliła z hitlerowskiej nie­
woli Polskę, Czechosłowację, 
spod władzy faszyzmu Rumu­
nię. Bułgarię. Węgry. Dzięki 
temu mogły masy pracujące 
krajów środkowej i południo­
wo-wschodniej Europy ująć 
władzę w. swe ręce.

Zwycięstwo ZSRR zadecy­
dowało o najważniejszych wy­
nikach i międzynarodowych 
następstwach II wojny świa­
towej. Wywarło niezwykle głę­
boki wpływ na dalszą walkę 
narodów o pokój, demokrację i 
socjalizm, na rozwój między­
narodowego ruchu komuni­
stycznego i robotniczego, na 
rozwój walki narodowo-wy­
zwoleńczej w krajach kolonial 
nych i zależnych. Stworzyło 
podwaliny dzisiejszej wspól­
noty krajów socjalistycznych 
oraz dzisiejszej potęgi Kraju 
Rad, który przeciwstawia agre 
sywnej polityce imperializmu 
politykę aktywnej obrony po­
koju i utrwalania bezpieczeń­
stwa międzynarodowego.

KRZYSZTOF ZAREWICZ

Nad turystyczną mapą Wielkopolski

Będziemy lepiej wypoczywać
go. Dalsze rejony Wielkopolski 
np. pow. wolsztyński, ciąg rze­
ki Obry czy pojezierze Sieraków 
sko-międzychodzkie winny, sta­
nowić obszary koncentracji in­
westycji wypoczynku pobytowe­
go. w oparciu o ten podstawo­
wy podział, po przeprowadzeniu 
głębokich studiów potrzeb i moż 
liwości fachowcy opracowują 
szczegółowe plany turystycznego 
zagospodarowania.

Nie są one jeszcze ostatecz 
nie zamknięte ani zatwier­
dzone, ale na tyle atrakcyjne 
w aktualnej fazie programo­
wania aby pokusić się o po­
kazanie ich chociaż w części.

Jednym z podstawowych 
problemów w studium prze­
strzennego zagospodarowania 
turystycznego Wielkopolski 
podejmowanego przez Wy­
dział Budownictwa, Urbani­
styki i Architektury Prezy­
dium WTRN i Wojewódzkiej 
Pracowni Urbanistycznej 
przy współudziale WKKFiT 
jest rozwiązanie przede wszy 
stkim wypoczynku świąteczne 
go. Przyjmując, że kąpielis­
ka nie powinny być większe 
niż dla 1 000 do 2 000 użytków 
ników oraz przyjmując ak­

W „Głosie” z dnia 25 maja 
br. opublikowaliśmy ar­

tykuł „Kłopoty z mate­
matykami", w którym, ogólnie 
rzecz biorąc, zaprezentowaliś­
my stanowisko przemysłu w 
sprawie matematyków. Liczne 
zakłady pracy wyjaśniały w lis 
tach (których fragmenty dru­
kowaliśmy), dlaczego niechęt­
nie zatrudniają absolwentów 
matematyki.

Przypomnijmy krótką opinię prze 
myslu. Absolwenci ci (numerycy), 
nie są dostatecznie przygotowani 
do pracy w konkretnych przedsię­
biorstwach. Nie znają ich rachun­
kowości, ekonomiki, organizacji, 
planowania, zarządzania itp. Po­
trzebują co najmniej roku na za­
poznanie się z tą problematyką, 
więc zatrudnianie ich wiąże się z 
pewnymi stratami. Wobec tego prze 
hiysl broni się niekiedy przed za­
trudnianiem matematyków, czego 
dowiodły publikowane zresztą na 
naszych lamach listy absolwentów 
bądź studentów Sekcji Numerycz­
nej Instytutu Matematyki U AM w 
Poznaniu.

Jest to jednak jednostronny ob­
raz sytuacji. Dopełnimy go stano­
wiskiem, jakie zajmuje w tej spra 
wie uczelnia. Informacji udzielili 
nam: prof, dr Andrzej Alexiewicz 
— dyrektor wspomnianego Insty­
tutu i kierownik Laboratorium E- 
lektronicznej Techniki Obliczenio­
wej U AM — doc. dr hab. Jerzy 
Albrycht (organizator sekcji nu­
merycznej). Ich stanowisko co do 
zatrudniania i kształcenia matema 
tyków przedstawia się następują­
co.

Uczelnie, kształcące tych 
niezbędnych gospodarce ludzi, 
stają wobec pytania: czego i 
jak uczyć, aby proces naucza­
nia był najbardziej efektyw­
ny z punktu widzenia prakty­
cznych potrzeb? Na decyzje w 
tej mierze wpływają w pew­
nym stopniu przedstawione 
wyżej wymagania przemysłu, 
jednakże w żadnym wypadku 
nie mogą one stanowić dyktan 
da, któremu uczelnie całkowi­
cie by się podporząkowały. 
Nie jest to zresztą opinia od­
osobniona, bo analogiczną wy 
raził np. sekretarz naukowy 
PAN prof. dr Dionizy Smoleń­
ski na jednej z konferencji 
prasowych, w której uczestni­
czył przedstawiciel naszej re­
dakcji.

Niemożność tego podporząd­
kowania się przemysłowi wy­
nika po prostu z faktu, że stu­
dentów matematyki trzeba 
przede wszystkim porządnie 
nauczyć wielu klasycznych i 
współczesnych dziedzin tej nau 
ki, metod rozwiązywania róż­
norodnych zagadnień, samo­
dzielnego myślenia, bez któ­
rych to umiejętności byliby oni 
bezradni wobec problemów 
praktycznych.

Cytowany w poprzednim ar­
tykule postulat przemysłu, aby 
matematyk był bezpośrednio po 
studiach gotów do podjęcia 
wydajnej pracy w danym za­
kładzie, jest przesadzony i nie 
możliwy do spełnienia. Rzecz 
jasna, byłoby to dla przedsię­

tualny procent mieszkańców 
miast korzystających z ką­
pielisk okazuje się. że dla Po 
znania potrzebnych jest w 
najbliższym sąsiedztwie 100 
ośrodków wypoczynku świą­
tecznego. Tymczasem mamy 
zaledwie kilka bardzo prze­
ludnionych. Nowe ośrodki wy 
poczynku świątecznego win­
ny mieć priorytet inwesty­
cyjny, gdyż stanowią ogólno­
dostępne otwarte miejsca wy 
poczynku dla świata pracy. 
Ośrodki takie muszą mieć za 
pewnione odpowiednie zaple­
cze, dostateczne wyposażenie 
obiektów sportów wodnych, 
a także dogodną i szybką ko 
munikację. Wbrew naciskom 
i tendencjom niektórych za­
kładów pracy, wyrażających 
chęć zlokalizowania ośrodków 
pobytowych np. nad Jeziorem 
Kierskim (obojętnie po któ­
rej stronie jeziora), należy 
bezwzględnie przestrzegać za­
sad budowania tam jedynie 
ogólnodostępnych ośrodków 
weekendowych. Plan ogńlnv 
zagospodarowania Jeziora 
Kierękiego przewiduje chłon­
ność rzędu 18 000 użytkowni­

biorstw wygodne, lecz prakty­
cznie tego wykonać nie moż­
na. Zakłady pracy, zatrudnia­
jące matematyka, powinny li­
czyć się z tym, że jakkolwiek 
by go na studiach kształcono, 
będą musiały przez jakiś czas 
ponosić pewne koszty, zanim 
jego działalność okaże się efek 
tywna. Przygotowany jako ma 
tematyk, musi on bowiem w 
zakładzie uczyć się nadal, po­
znając jego konkretną proble­
matykę.

Ponadto jest rzeczą oczywi­
stą, że każdy, kto kończy stu­
dia, lub szerzej — jakąkolwiek 
naukę, nie jest od razu przy­
sposobiony do doskonałego wy 

. naszycn^ 
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konywania zawodowych obo­
wiązków. Co więcej — choćby 
nawet w czasie studiów zazna 
jamiano matematyków z ogól 
nymi zagadnieniami struktury 
przedsiębiorstw przemysło­
wych, to i tak nie, przygotuje 
ich to do natychmiastowego 
skutecznego funkcjonowania 
w przedsiębiorstwie konkret­
nym; każde bowiem posiada o- 
kreśloną, charakterystyczną 
tylko dla niego specyfikę, z 
którą i tak przez jakiś czas 
trzeba się zaznajomić. Jest 
czymś całkowicie nie do pomy 
ślenia, aby tego właśnie nau­
czyć w czasie studiów, jeśli się 
zważy, jak wielką mamy licz­
bę różnego typu zakładów.

W tym kontrowersyjnym 
dialogu między przemysłem a 
uczelnią, zajmujemy tedy sta­
nowisko takie, że przedsiębior 
stwa przemysłowe nie powinny 
się czuć zniechęcone do zatrud 
niania matematyków, jeśli nie 
znają oni funkcjonowania za­
kładu, jego ekonomiki, syste­
mu organizacyjnego itp. Nie 
może to być argument przeciw 
ko przyjmowaniu tyćh fachów 
ców i przeciwko — systemowi 
ich kształcenia (co wcale nie 
znaczy, że system ów jest do­
skonały). Przemysł nie może 
też w ten sposób zrzucić z sie 
bie odpowiedzialności za wdra 
żanie postępu technicznego, 
którego twórcami mają być 
m. in. matematycy. Jest już 
chyba rzeczą samego przemy­
słu, aby przyjętych matematy 
ków zaznajamiać z przedsię­
biorstwami, uczynić ich opera 
tywnymi na własnym terenie, 
zyskownymi dla zakładu, aby 
umożliwić im współpracę np. 
z ekonomistami czy inżyniera­
mi, bez czego ich skuteczna 
działalność nie jest możliwa. 
Dzięki temu też matematycy 
nie muszą znać dogłębnie np. 
ekonomii czy innych dyscy­
plin. Powinno to bowiem nale 

ków. Wymagać to będzie oczy 
wiście przestrzennego rozpla­
nowania tego mrowiska.

W najbliższych latach przy­
stąpi się również do ogólnego 
zagospodarowania ciągu je­
zior kórnicko-zaniemyskich. 
Umożliwi to urządzenie tam 
wypoczynku 1—2 dniowego 
jednorazowo 9 200 poznania­
kom oraz zapewni wypoczy­
nek kilkudniowy (pobytowy) 
dalszym 3 600 osobom.

Planowane zagospodarowa­
nie otoczenia Jeziora Budzi- 
szewskiego zapewni wypoczy 
nek oraz weekendy dla 5 000 
osób. Do poważnego zmniej­
szenia deficytu na wypoczy­
nek we wschodnich powia­
tach Wielkopolski powinno 
przyczynić się zagospodaro­
wanie ciągu jezior Wilczyń­
skich w rejonie Konina. Bę­
dą tam również ośrodki poby 
towe dla mieszkańców powia­
tu tureckiego, któremu brak 
naturalnych warunków do za 
kładanla ośrodków.

W oparciu o plany szczegółowe 
zostaną w najbliższym 

żeć do innych członków zespo 
łu.

Doc. J. Albrycht zarysował model 
takiej współpracy w zakładzie! 
inżynier-technolog wspólnie z eko 
nomistą, by tak rzec, daje mate­
matykowi zadanie, sam jego suro 
wy tekst, ów zaś (numeryk) ukła 
da tzw. algorytm, czyli dokonuje 
matematycznego opracowania tek­
stu, po czym programista przekla 
da algorytm na język zrozumiały 
dla maszyny. Programista jest 
więc kimś w rodzaju tłumacza, je 
go czynności mają charakter me­
chaniczny, a wyższe studia do tej 
pracy nie są nawet potrzebne.

Wypowiedzi obu wymienia­
nych tu stron ujawniły zacho­
dzącą między nimi poważną 
różnicę stanowisk. Powinna 
skłonić ona (zagrożenie jej 
ewentualnymi niekorzystnymi 
skutkami) zarówno uczelnie 
jak i zakłady do pewnych 
wysiłków na rzecz lepszej 
współpracy, której cel: postęp 
techniczny — jest jeden dla 
obu stron. Uczelnie zatem po­
winny w miarę swych możli­
wości przygotowywać absol­
wentów jeszcze lepiej do prak 
tyki, przedstawiciele przemy­
słu zaś muszą w większym 
chyba stopniu brać pod uwa­
gę determinanty, decydujące o 
sposobie kształcenia matema­
tyków. Rzecz w tym, aby wza 
jemnie rozumieć swoje potrze 
by i możliwości.

Warto przy okazji dodać, źe In­
stytut Matematyki UAM pracuje w 
niełatwych warunkach: brakuje 11 
teratury i pomocy naukowych (np. 
nie ma kserografu do powielania 
trudno dostępnych materiałów dla 
studentów). Naukowcom zabierają 
cenny czas czynności administra­
cyjne. 6 pracowników naukowych 
przypada na 1 pomieszczenie. Wy­
posażenie laboratoryjne nie jest do 
stateczne. Instytut realizuje aktu­
alnie program, jaki zleca Minister 
stwo Oświaty i Szkolnictwa Wyż­
szego. W miarę możliwości wpro­
wadza się zajęcia i wykłady tego 
rodzaju, jak realizowane na sek­
cjach zastosowań w Warszawie 1 
Wrocławiu (np. statystyka matę 
matyczna z zastosowaniem w rolni 
ctwie i przemyśle, teoria języków 
i programowania elektronicznych 
maszyn cyfrowych). Właśnie nu- 
meryków kształci się pod kątem po 
trzeb przemysłu.

Rozmówcy stwierdzali też, że 
chcieliby większej swobody i 
możliwości eksperymentowania 
w ustalaniu programu stu­
diów. W bieżącym roku wpro 
wadzono wykłady na tematy 
struktury przedsiębiorstwa prze 
myślowego i przepływu infor 
macji w nim. Pracuje też w In 
stytucie dwóch wykładowców 
z HCP. Jeden wykłada na ten 
ostatni temat, drugi — omawia 
pracę maszyn cyfrowych.

MARCIN BAJEROWICZ

czasie inwestycje nad Jeziorem 
Dymaczewskim. POSTiW koordy 
nować będzie zamierzenia 4 in­
westorów o łącznych nakładach 
około 50 min złotych.

Mieszkańcy Kalisza doczekają 
się ośrodka wypoczynku świą­
tecznego i pobytowego nad żale 
wem w niedalekim Gołuchowie. 
Rozbudowana zostanie także ba­
za wypoczynku sobotnio-niedziel­
nego dla mieszkańców Ostrowa 
w Antoninie.

Z nowych nazw na mapie tury 
stycznej Wielkopolski pojawi się 
ośrodek, wypoczynku świąteczne­
go i pobytowego w Kuźnicy Zbąs 
kiej w powiecie wolsztyńskim. 
Inwestycję prowadzić będzie dla 
kilku zainteresowanych zakła­
dów POSTiW w Wolsztynie. 
Stworzone zostaną możliwości 
wypoczynku stałego dla około 
110 osób i świątecznego dodatko 
wo dla 1 400 osób.

Wszystkie ogólne plany 
uwzględniają oczywiście ta­
ką zabudowę ośrodków aby 
wypoczynek był efektywny 
a nie pozorny. Odpowiednie­
mu standardowi odpowiadać 
muszą domki i wszystkie urzą 
dzenia towarzyszące.

Obiecaliśmy w poprzed­
nim artykule wrócić do ośrod 
ków z których korzystać moż­
na przez całv rok. Miejsc w 
pomieszczeniach mamy sta-

Dokończenie na str 4

A GŁOS WIELKOPOLSKI 3
Nr 146 (8499) 22 VI 1971



Zmierzch Wankla?
Znacznie ciszej; niż to 

było w okresie urodzin, 
odbywa się obecnie po­

grzeb silnika Wankla. Specja­
liści w prasie fachowej stwier 
dzają po prostu, że nie nada- 
je się on do napędu samocho­
dów.

ZABAWKA DLA
EKSPERYMENTATORÓW

Miłośnicy motoryzacji do­
brze znają zasadę działania sil 
nika Wankla, innym wystar­
czy wyjaśnienie, że konstruk­
torów urzekła jego genialna 
prostota. Obrotowy tłok prze­
kazuje moc na wał napędowy, 
bez układu rozrządu, zawo­
rów, wału korbowego i korbo 
wodów. Silnik mały, lekki, 
pozbawiony drgań. Dość po­
wiedzieć, że samochody NSU- 
RO-60 wyposażone w ten na­
pęd mają bagażniki z przodu 
i z tyłu — silnika w ogóle nie 
widać. Ale znamienny był 
fakt, że chociaż licencję od 
Wankla kupiło wiele krajów, 
wielkie firmy samochodowe 
oddały ją swym ośrodkom do­
świadczalnym, nie kwapiąc się 
do produkcji. Zachodnionie- 
miecka NSU, która pierwsza 
wystartowała z modelem ryn­
kowym, nie robiła na nim in­
teresu.

Dla wyjaśnienia przyczyn 
trzeba wniknąć nieco w szcze­
góły techniczne. Otóż specja­
liści mieli od razu zastrzeże­
nia co do sposobu uszczelnia­
nia tłoka w komorze spalania, 
od czego zależy moc, spraw­
ność i trwałość silnika. W kla­
sycznym silniku spalinowym 
zadanie to spełniają ideal­
nie pierścienie osadzone na 
walcowym tłoku, sprężynują­
ce, bo większe nieco od śred­
nicy cylindra. W silniku Wan 
kia trzeba natomiast uszczel­
nić powierzchnię o kształcie 
protokąta. co jest nieporów­
nanie trudniejsze i w prakty­
ce dotychczas nie rozwiązane.

CHWILOWO 
W MOTOPOMPACH

Powstało wprawdzie w tym 
zakresie wiele pomysłów, ale

Zmiany, jakie rok 1971 
przyniósł w życiu poli­
tyczno-społecznym i eko 

nomicznym kraju będą miały 
istotny wpływ na wypracowy­
waną obecnie koncepcję planu 
gospodarczego np lata 1972—75.

Nowa polityka gospodarcza 
wiąże się ściśle z nową polity­
ką inwestycyjną. Kierunki po­
dejmowanych w niej zmian 
sprowadzają się ^o zastąpienia 
szeregu zaplanowanych z nad­
to szerokim gestem nowych za 
dań inwestycyjnych roku 1971 
— rozumną modernizacją i do­
zbrojeniem technicznym zakła­
dów już pracujących w naszej 
gospodarce. Część nowych 
obiektów, których budowa mo 
że bez szkody dla gospodarki i 
społeczeństwa jeszcze poczekać, 
przesunięta zostaje do realiza­
cji w latach późniejszych.

Z nakazu chwili wypłynęły w 
międzyczasie inne, bardzo pilne po 
trzeby, którym w pierwszym rzę­
dzie trzeba zapewnić dodatkowe 
środki inwestycyjne. Wygospodaro 
wuje się je z ograniczenia lub na­
wet wstrzymania niektórych obiek 
tów o niskim stopniu zaawansowa 
nla. Wszystko po to, by zapewnić 
większe środki finansowe po pierw 
sze — na wybudowanie większej 
liczby mieszkań, po drugie — na 
uzbrojenie terenów pod to budow­
nictwo, po trzecie — na zwiększe­
nie miejsc pracy dla kobiet, po 
czwarte — na budowę wielkich 
wytwórni elementów wielkopłyto- 
wvch i po piąte — na budowę 
dwóch cementowni.

Przedsięwzięcia te torują drogę 
do dwóch podstawowych celów, 
wynikających z założeń nowej po­

Będziemy 
lepiej 

wypoczywać
Dokończenie ze str. 3

nowczo za mało. Jest chyba 
zupełnym nieporozumieniem, 
aby taki ośrodek jak np. Sie 
raków zamykany był w pierw 
szych dniach września tylko 
dlatego, że ani w ośrodku 
POSTiW-u ani w TKKF-ie 
nie ma ogrzewanych pomiesz 
czeń. Bvł kiedyś słuszny pro­
jekt zbudowania tam hotelu
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wszystkie podzielić można na 
dwie grupy: albo silnik jest 
mało sprawny, albo mało 
trwały. W tej drugiej właśnie 
znalazł się samochód NSU 
RO-80. Opublikowane obecnie 
wyniki kilkuletnich doświad­
czeń ujawniają, iż żaden z 
wozów nie przejechał bez wy­
miany silnika więcej niż 20 
tys. km. Wiele silników trze­
ba było wymieniać już po 10 
tysiącach, co dla dobrego kon 
wencjonalnego czterosuwu, 
jest dopiero zakończeniem o- 
kresu docierania. W tych wa­
runkach nie może być mowy 
o konkurencji.

Z rynku motoryzacyjnego 
dobiegają wprawdzie równo­
cześnie i wieści wprost prze­
ciwne, ale nie ma między 
tym żadnych sprzeczności. 
Konstruktorzy pracują bo­
wiem nadal nad rozwojem 
koncepcji Wankla. Liczą na 
powstanie nowych pomysłów. 
W pewnych dziedzinach, poza 
motoryzacją, silnik ten spełnia 
już obecnie doskonale zada­
nia. np. w motopompach stra­
żackich, gdzie sprawność i 
trwałość nie odgrywają więk­
szej roli. Firmy samochodowe, 
jak np. Citroen, Mercedes i 
NSU, wprowadzają nadal te 
modele ze względów prestiżo­
wych i reklamowych. Może 
dlatego lepiej sprzedają inne, 
zwykłe samochody.

OPINIA „MOTOR RUNDSCHAU"

Zakupiono licencję Wankla 
w 1961 r. także w NRD i od 
dziesięciu lat prowadzono tam 
doświadczenia bez ekspery­
mentów rynkowych. Jak prze 
czytaliśmy w „Motor Rund­
schau” — mała trwałość sil­
nika nie jest jedyną przyczy­
ną jego dyskwalifikacji, jako 
napędu samochodowego. Sil­
nik Wankla ustępuje również 
konwencjonalnemu pod wzglę 
dem sprawności termodyna­
micznej. gdyż ma większą po­
wierzchnie komory spalania i 
straty cieplne, a także mniejszą 
prędkość przemiany energii. 
Nie bez znaczenia pozostaje

również fakt gorszego przebie­
gu procesu spalania i emitowa 
nia większej ilości zanieczysz­
czeń do atmosfery. Warto pod 
kreślić rzetelność tej oceny, bo 
niezbyt często mówi się pu­
blicznie o wadliwie kupionej 
licencji.

Światowy przemysł motory­
zacyjny, wbrew głośno rekla­
mowanym nowościom, jest w 
istocie mocno konserwatywny. 
Ma to uzasadnienie w osiąg­
nięciu dużej doskonałości kon­
strukcyjnej i w trudności 
wprowadzania zmian techno­
logicznych. Rzeczywisty po­
stęp realizuje się w żmud­
nych drobiazgowych bada­
niach (prace nad nowym mo­
delem konwencjonalnego sil­
nika trwają kilka lat), a z re­
zerwą traktować trzeba w tej 
dziedzinie rewelacyjne pomy­
sły. Chociaż., wszystko jest 
możliwe.

...A JEDNAK WPADLI 
NA TO!

I na dowód przytoczymy 
przykład z podwórka w kra­
ju. Przed kilkunastu laty ko­
łatał do różnych drzwi wyna­
lazca, który w ciągnikach roi 
niczych postanowił zastosować 
z przodu i z tyłu koła tej 
samej wielkości, równocześ­
nie napędzane i skręcające. 
Obliczył, że w ten sposób 
traktor będzie bardziej zwrot 
ny, uzyska się większą siłę u- 
ciągu i mniejsze ugniatanie 
gleby. Tłumaczono mu: „Pa­
nie. to rzeczywiście wydaje 
się dobre, ale przecież w budo 
we prototypów trzeba włożyć 
miliony. Polska nie jest moto­
ryzacyjną po+egą i niemożli­
we, żeby na tak prostą rzecz 
nikt dotychczas nie wpadł...”

Może i sam autor zaczął w 
końcu mieć co do tego wątpli­
wości, ale tylko do czasu, gdy 
na jego pomysł wpadli rów­
nież konstruktorzy firm za­
granicznych. Trudno więc być 
prorokiem w technice...

(Interpress)

Po naradzie gospodarczej

Chodzi o czas
lityki społeczno-ekonomicznej. Je­
den z nich to przyspieszenie wzro 
stu konsumpcji oraz osiągnięcie 
odczuwalnej poprawy warunków 
życiowych ludności pracującej, 
zwłaszcza w dziedzinie spożycia 
indywidualnego, drugi to zapewnie 
nie wyraźnegó wzrostu dynamiki 
rozwoju gospodarczego kraju. Roz 
woju, który by przebiegał bardziej 
harmonijnie i stworzył warunki 
umożliwiające pełne zatrudnienie.

Krótko mówiąc, kreślimy 
dwie równoległe, stawiając na 
jednej zdecydowaną poprawę 
stopy życiowej ludności, na 
drugiej przyspieszony rozwój 
gospodarczy kraju. Ich pomyśl 
ny bieg zależy od umiejętnego 
wykorzystania takich czynni­
ków rozwoju, jak zwiększenie 
sił produkcyjnych w już posia 
danym majątku, oszczędna gos 
podarka surowcami i materia­
łami, wydajniesza praca, wyż 
sza efektywność procesów in­
westycyjno-budowlanych.

I sekretarz KC PZPR, Ed­
ward Gierek, ustosunkowując 
się do wniosków i propozycji uczę 
stników narady, wiele z nich uznał 
za interesujące, wymagające roz­
patrzenia przez rząd, podkreślił 
jednak, że nie czekając na gene­
ralne reformy i podjęcie decyzji 
centralnych, działacze partyjni i 
gospodarczy powinni już dziś wdra 
żać i upowszechniać to, co uważa

— ośrodka szkoleniowego, 
który po sezonie wypoczynko 
wym, stworzyłby warunki 
do korzystania z części urzą­
dzeń turystycznych nie mó­
wiąc o wspaniałym otocze­
niu. a w lecie odciążyłby ist 
niejącą bazę gastronomiczną. 
Byłby tam chyba jakiś klub, 
jakaś ogólnodostępna świetli 
ca. Mamy nadzieję, że projekt 
ten nie upadł definitywnie, 
że warto jeszcze pomyśleć o 
nim.

Wracając do wypoczynku so­
botnio-niedzielnego,, który wyma 
ga stosunkowo n&jmniej kosz­
townych inwestycji. Potrzebne są 
urządzenia niezbędne i sensow­
ne. Takimi właśnie kryteriami 
kierował się zespół autorów w 
Wydziale Budownictwa, Urbani­
styki i Architektury Prezydium 
WRN, który zadał sobie trud 
opracowania zbioru projektów, 
propozycji, elementów architek­
tonicznych i małej architektury, 

ją za słuszne w dotychczasowej 
praktyce. Chodzi bowiem o czas, o 
to, by podejmowane inwestycje 
jak najszybciej i z nawiązką zwra­
cały poniesione koszty i zaczęły 
pracować dla dobra całego społe­
czeństwa.

W nadchodzących latach na 
zadania inwestycyjne znów pój 
dą poważne środki, znacznie 
większe niż w poprzedniej pię 
ciolatce. Te środki to część na 
szego dochodu narodowego. W 
okresie, kiedy nasi budowlani 
zamieniają te środki w kon­
kretne obiekty produkcyjne, 
kiedy trwa budowa tych obiek 
tów, inwestycyjne złotówki 
ograniczają poważnie środki 
spożycia. Po rozpoczęciu pro­
dukcji — odwrotnie — służą 
pomnażaniu tych środków. Im 
zatem większa jest rozpiętość 
między dniem rozpoczęcia bu­
dowy, a jej zakończeniem, tym 
bardziej rozwierają się nożyce 
między potrzebami społeczeń­
stwa a rzeczywistymi możli­
wościami ich zaspokojenia. A 
więc czas, rzetelna gospodar­
ska troska i odpowiedzialność 
podejmowana przez ludzi na 
każdym stanowisku pracy decy 
dować będą w ostatecznym roz 
rachunku o tym. jak będzie się 
nam w tym kraju żyć. (Lsk)

przepisów dotyczących obozo­
wisk campingowych, zarządzeń 
odnośnie inwestycji turystycz­
nych a wszystko otrzymało na­
zwę „Obozowiska wypoczynku 
sobotnio-niedzielnego”. Zaintere 
sowanym radzimy czym prędzej 
sięgnąć po to ciekawe wydawni 
ctwo stanowiące nieocenione źró­
dło inspiracji oraz będące po­
mocnikiem w podejmowaniu 
przedsięwzięć inwestycyjnych, 
szczególnie wypoczynku sobotnio- 
niedzielnego. szczególnie campin 
gów i pól namiotowych.

Sadząc po rozmachu, jaki 
nadano ostatnio projektom 
turystycznego zagospodaro­
wania Wielkopolski, projek­
tom nie wyssanym z palca 
ale opartym na głębokich stu 
diach i znajomości rzeczy 
należy mieć nadzieje, że już 
w niedalekiej przyszłości le­
piej będzie się odpoczywało.

BOGDAN DOHNKE

Włoch Arese 
zwycięzcą Memoriału
Zwycięstwem Włocha Franco 

Arese zakończył się główny bieg 
na dystansie 3 km podczas zawo­
dów o Memoriał Janusza Kusociń- 
skiego, rozegranych w niedzielę 
na stadionie Skry w Warszawie. 
Rezultatem 7.51,2 biegacz włoski 
ustanowił rekord Memoriału. W 
wielu innych konkurencjach padły 
wyniki na wysokim poziomie euro 
pejskim.

Lekkoatleci 17 krajów stanęli 
na starcie XVII zawodów, zorga­
nizowanych dla uczczenia pamięci 
mistrza olimpijskiego — Janusza 
Kusocińskiego.

Od pierwszej do ostatniej kon. 
kurencji toczyły się zacięte poje­
dynki można powiedzieć, że był 
to jeden z najbardziej udanych 
memoriałów, chociaż zawody ogra­
niczono do programu jednodnio­
wego. Bohaterami pojedynków, z 
wyjątkiem biegu na 3000 m, byli 
reprezentanci Polski.

Świetny poziom zaprezentowały 
sprinterki. Już w półfinałach Fliś- 
nik uzyskała 11,3, a Jędrejek przy 
słabym sprzyjającym wietrze (pręd 
kość 2,3 km/sek.) — 11,2. Szewiń- 
ska — 11,2, a Straszyriska 11,4. W 
finale najlepsza okazała się Sze- 
wińska — 11,2 przed Jędrejek 11,3, 
Mickler-Becker (NRF) — 11,3 i 
Fliśnik — 11,3.

20-letni zawodnik warszawskiej 
Legii Mirosław Wodzyński ustano­
wił rekord Polski w biegu na 110 
ppł., uzyskując w półfinale 13,6. 
W finale legionista stoczył pasjo­
nującą walkę z Kubańczykiem 
Moralesem. Wygrał reprezentant 
Kuby 13,3 przed Polakiem 13,5. 
Tym razem prędkość wiatru prze 
kraczała dozwoloną granicę. War­
to dodać, że w półfinale Jóźwiak 
osiągnął 13,7. W finale zawodnika 
tego zgubiły jednak nerwy. Za 
falstarty wykluczony został z bie­
gu.

Rewelacją był także Jan Kobu- 
szewski z Gdańska. Wygrał on 
skok w dal rezultatem na poziomie 
światowym — 8.12. (PAP)

Piłka nożna

Lech coraz bliżej II ligi
Takiego zainteresowania meczem piłkarskim dawno nie notowaliśmy 

w Poznaniu. Na mecz o mistrzostwo ligi międzywojewódzkiej po­
między Lechem i I.echią Gdańsk przybyło 25 tysięcy widzów, któ­
rzy oglądali niezbyt wysokie (1:0), ale pewne, zwycięstwo poznania­
ków. Tym samym I.ech wysunął się na pierwsze miejsce w tabeli i 
jego awans do II ligi jest coraz bardziej realny.
Piłkarzy poznańskiego Lecha 

czeka jeszcze jeden pojedynek ,za 
tydzień z Budowlanymi z Byd­
goszczy. Trudno przypuszczać, aby 
przegrali oni z jedną z najsłab­
szych drużyn ligi międzywoje­
wódzkiej. Jednak w sporcie wszyst 
ko jest możliwe, więc z gratula­
cjami jeszcze poczekajmy.

Rozstrzygnięta została definityw 
nie sprawa awansu do I ligi. W 
przyszłym roku w gronie najlep­
szych drużyn krajowych grać będą 
Odra Opole i ł.KS, Hutnik prze­
grał kolejne spotkanie i odpadł z 
walki o I ligę. Gratulować można 
również piłkarzom Górnika Za­
brze, którzy zdobyli tytuł mistrza 
Polski na rok 1971. Do zakończe­
nia rozgrywek I ligi pozostała tyl­
ko jedna kolejka spotkań, a gór­
nicy mają aż 4 punkty przewagi 
nad swoim najgroźniejszym rywa. 
lem Legią.

A oto wyniki:

I LIGA

Polonia — Zagłębie Wałb. 1:6 
Zagłębie Sosn. — Stal Rzeszów 1:3

Wisła — Legia 1:6
Górnik — ROW 1:6

Gwardia — Stal Mielec 3:1
Pogoń — GKS Katowice 3:2

W tabeli prowadzi Górnik — 37 
pkt. przed legią — 33 i Pogonią 
Szczecin — 27.

II LIGA

Urania — Warta 0:0
Odra — Star 1:0

Start Ł. — Zawisza 0:1
MZKS — Garbarnia 2:4

Cracovia — Motor 0:1
OHmpia — Piast 1:4

Slask — LKS 1 •9
Unia — Hutnik* 1:0

1. Odra 29 43 39—14
2. LKS 29 41 38—17
3. Hutnik 29 38 41—23
4. MZKS Gdynia 29 33 36—26
5. Urania 29 32 30—23
6. Motor 29 30 26—23
7. Śląsk 29 30 28—26
8. Zawisza 29 30 21—19
9. Piast 29 29 34—38

10. Garbarnia 29 29 35—40
11. Unia 29 28 22—25
12. Star 29 27 23—23
13. Start Ł. 29 27 28—33
14. Olimpia 29 19 22—32
15. Warta 29 17 15—35
16. Cracovia 29 11 17—58

LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA 
/ ' /

Bałtyk — Arkónia 2:1 
Stoczniowiec — Przemysław 0:0 

Kujawiak — Talisia 2:0 
Olimpia — Darzbór 3:0 

Gwardia — Dab Dębno 5:1 
Polonia — MRKS 1:0 

Lech — T echia 1:0
Flota — Budowlani 2:1

1. Lech
2. Łechta
3. Arkonia

29 48 60—11
29 47 47—11
29 36 47—25

W halach i na stadionach
Zdecydowanym sukcesem repre 

zentantów Polski zakończył się 
pierwszy turniej łuczniczy krajów 
socjalistycznych w Kielcach, 
Startowały ekipy: ZSRR, NRD. 
Węgier. CSRS i Polski. Polki 
ustanowiły rekord świata w wie­
loboju ŁAB w konkurencji dru­
żynowej, osiągając 3521 pkt., tj. 
o 61 punktów więcej od poprzed 
niego rekordu. Wśród mężczyzn 
Szymańczyk i Popowicz pokonali 
aktualnego mistrza Europy Sido- 
ruka (ZSRR). ,

W I lidze żużlowej Wybrzeże 
wygrało z ROW 41:36, Polonia 
Bydgoszcz ze Śląskiem 48:30, Ko­
lejarz Opole ze Spartą Wrocław 
47:30 i Stal Gorzów z Unią Tar­
nów 45:33. W tabeli prowadzi 
Stal.

Po czterech konkurencjach szy­
bowcowych mistrzostw Polski pro 
wadzi Wróblewski — 3196 pkt. 
przed Muszczyńskim — 3089 i Klu 
kiem — 3145.

Zakończył się VII Bałtycki Wyś 
cig Przyjaźni. W konkurencji in 
dywidualnej zwyciężył Komna- 
tow (Dynamo ZSRR) przed Ryt- 
nikiem (Polska Płń.). Drużynowo 
wyścig wygrała młodzieżowa re­
prezentacja ZSRR przed Dynamo 
(ZSRR) i Polska Płn.

W Olsztynie zakończył się sze- 
ściomecz strzelecki o mistrzostwo 
I ligi grupy B. Zwyciężył Grun­
wald Poznań przed Flotą Gdynia,' 
Gwardią Olsztyn i Gwardią Kato 
wice. Po dwóch rundach grupy 
R. nrowadzi Grunwald.

Międzynarodowy turniej siat­
kówki w Sofii wygrali wicemi­
strzowie świata — gospodarze, któ 
rzv w decydu1acvm spotkaniu 
pokonali mistrzów świata — Cze­
chosłowację 3:0.

Gąsiorek - Piątek
wicemistrzami Polski
W stolicy zakończyły się w nie­

dzielę tenisowe mistrzostwa Polski. 
W ostatnim dniu rozegrano finały 
debla mężczyzn oraz gry miesza­
nej.

W grze podwójne] tytuł mi­
strzowski zdobyła parą Tadeusz 
Nowicki i Jacek ‘Niedźwiedzki, 
która nie dała żadnych szans Wie­
sławowi Gąsiorkowi i Józefowi 
Piątkowi, wygrywając 6:0, 6:0, 6:0.

W finale gry mieszanej T. No­
wicki i Rylska pokonali Jamroza i 
Kralównę 6:3, 9:7. (PAP)

4. Gwardia 29 34 35—27
5. Kujawiak 29 32 44—26
6. Stoczniowiec 29 32 36—31
7. Polonia 29 31 42—32
8. Flota 29 29 40—32
9. Calisia 29 29 21—23

10. Bałtyk 29 29 35—39
11. Olimpia 29 28 32—32
12. MRKS Gdańsk 29 25 31—42
13. Dąb Dębno 29 24 30—53
14. Budowlani 29 18 28—53
15. Przemysław 29 16 19—46
16. Darzbór 29 6 15—79

LIGA OKRĘGOWA

Warta II — Olimpia II 1:1
Tur Turek — Włókniarz 3:2 

Obra Kościan — Polonia Pila 1:0 
Dyskobolia — Ostrovia 0:1

Lech II — MZKS Rawicz 7:1 
KKS Kępno — Polonia P-ń 3:1 

Zagłębie — Sparta Szamotuły 1:2

W tabeli prowadzi Zagłębie Ko­
nin — 46 pkt. przed Ostrovią — 
35 pkt.

Juniorzy Warty zostali mistrzem okręgu w piłce nożnej. Rewan­
żowy pojedynek z Jedenastką Lecha zakończył się bezbramko- 
wo, a ponieważ pierwszy mecz wygrali warclarze, przeto tytuł 
mistrzowski Im właśnie przypadł w udziale.

Fot. (4) — K. Przychodzki

Pływackie mistrzostwa okrę­
gów, inaugurujące sezon letni nie 
stały na wysokim poziomie. Usta 
nowiono tylko jeden rekord Pol­
ski seniorów. Bielicz (Śląsk) prze 
płynął 50 m st. dow. w czasie 
25.9.

W I lidze hokeja na trawie ro­
zegrano zaległe pojedynki. Lech 
Poznań pokonał Stellę Gniezno 
2:1 oraz zremisował 0:0 ze Spartą 
Gniezno. Polonia Środa wygrała 
z AZS-em Katowice 2:0 i ostatecz 
nie zajęła trzecie miejsce za War 
tą i Grunwaldem.

W NRD odbyły się międzynaro­
dowe regaty wioślarskie z udzia­
łem całej czołówki europejskiej. 
Wicemistrzowie świata Broniec i 
Ślusarski zajęli w dwójkach bez 
sternika drugie miejsce za osadą 
NRD.

Po dwóch dniach mistrzostw 
Europy w podnoszeniu cężarów 
odbywających się w Sofii mamy 
dwa medale: złoty i brązowy, a 
Polska znajduje się na czele kia 
syfikacji zespołowej. Złoty me­
dal zdobył Zygmunt Smalcerz 
z warszawskiej Legii wygrywa­
jąc trójbój wasi lekkiej. Drugim 
naszym medalistą jest Walter 
Szołtysek w wadze koguciej zdo 
bywca III miejsca. Mistrzem w 
tej wadze został Węgier Foeldi 
przed Czetinem (ZSRR), (s)

W naszym 
obiektywie

Kibice oczekujący na niezwykle 
atrakcyjny pojedynek Lecha z 
Lechią byli świadkami finałowe­
go meczu drużyn dziewczęcych 
turnieju zorganizowanego przez 
ZD ZMS na Wildzie oraz „Ex- 
press Poznański". W wyniku za­
ciętych pojedynków (jak widać 
na zdjęciu) wygrała drużyna wil 
decklch „Gwiazd" 2:1 z Liceum 

Ogólnokształcącym nr 10.

Stawka meczu była wysoka. Bez­
pośredni pojedynek dwóch naj­
większych rywali o awans do II 
ligi zakończył się zwycięstwem 
Lecha 1:0. Oby całe rozgrywki 
zakończyły się równie pomyślnie.



PD’
Powszechny Dom Towarowy

zakończył
premiowaną sprzedaż zabawek

NAGRODY PADŁY NA
trwającą od W V 5 VI 1971 r

NUMERY:

• 777492 rower składany
• 378918 badminton

Przetargi
Miejskie Przedsiębiorstwo Robót Drogowych i Wo­
dociągowo - Kanalizacyjnych w Poznaniu, ul. Pół-
nocna 14 telefon 589-21 ogłasza PRZETARG
NIEOGRANICZONY na dostawę w 1971 roku —

4.000 ton KAMIENIA ŁAMANEGO ze skały ba­
zaltowej — z dostawą w III i IV kwartale 1971 r. 

Oferty z podaniem ceny i warunków dostawy pro­
simy przesłać do Miejskiego Przedsiębiorstwa Robót 
Drogowych i Wodociągowo - Kanalizacyjnych w Po­
znaniu, ul. Północna 14.

Przetarg odbędzie się dnia 8 lipca 1971 r. o godz. 10 
w Miejskim Przedsiębiorstwie Robót Drogowych 
i Wodociągowo - Kanalizacyjnych w Poznaniu, ulica 
Północna 14.

Do składania ofert zapraszamy przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzegamy sobie swobodny wybór oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania powodów.

K4420

• 638400 lalka
NAGRODY PROSIMY

Wojewódzki Zarząd Kin w Zielonej Górze — ogłasza 
PRZETARG NIEOGRANICZONY na wykonanie na­
stępujących robót remontowo-budowlanych: KA­
PITALNY REMONT kina „Bałtyk” w Ośnie Lub. — 
roboty ogólnobudowlane i branżowe na kwotę 1,5

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
HURTU ARTYKUŁÓW GOSPODARSTWA DOMOWEGO

POLECA NA SEZON LETNI

szeroki asortyment wózków
uniwersalnych w cenie 1600—1850,

— głębokich
DO NABYCIA

w cenie 1500—1950.

W POZNANIU
w sklepie MHD „Centrum” przy ul. Czerwonej Armii 
46/50 oraz w stoisku PDT.

ODBIERAĆ
ALEr4 ^N^LO^ YM PDT W GODZ. OD 

VV 3°T ™ J1 PIF'TRO> POKÓJ NR 14 
W TERMINIE DO DNIA 9. VII BR.

— _______________ K4559

Pracownicy poszukiwani
Poznańska Spółdzielnia Mleczarska — Zakład Tran­
sportu i Spedycji Poznań, ul. Kolejowa 57 — nrzvi- 
mie do pracy — zaraz

KIEROWCÓW z I i u kategoria prawa jazdv 
KONWOJENTÓW zatrudnionych przy rozwózee 
wyrobów mleczarskich na terenie m. Poznania 
oraz PRACOWNIKÓW do prac za i rozładunko­
wych.

Wynagrodzenie wg obowiązującego układu zbioro-
wego.

SREBRO—ZŁOM
KUPUJĄ SKLEPY

„Ars Christiana”
♦ Poznań, 1

ul. Wrocławska nr 10
♦ Kalisz, 

ul. Kanonicka nr 1
KU 34

poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 3 w Po­
znaniu — zatrudni zaraz na budowie Osiedla Miesz­
kaniowego „Winogrady”:

— MURARZY,
— CIEŚLI,
— PARKIECIARZY,
— LASTRIKARZY, 
— ROBOTNIKÓW.

Praca w akordzie zryczałtowanym zgodnie z ukła­
dem zbiorowym w budownictwie.

Zamiejscowym zapewniamy zakwaterowanie bez-

ul. Młodej Gwardii 1

Rynek nr 19

ul. M. Buczka 40
K3981

Piec kąpielowy na w>"ie! 
sprzedam. Tel. 527-77.

mln zł.
Remont instalacji c. o. w kinach

sko, „Meteor” Żagań, , .Uciecha
„Gwardia” — Przemków, „Hel” 

Roboty dekarskie w kinach: 
„Ceramik” — Gozdnica.

Roboty elewacyjne w kinach

.Patria” — Lub- 
' — Kożuchów,

Wschowa.
.Patria” Lubsko,

.Meteor” — 
- Nowa Sól,

Żagań, „Uciecha”
„Iskra” — 
Kożuchów,

„Ceramik’
.Chrobry” — Rzepin, „Znicz” 

— Gozdnica.

Gubin, 
„Odra” 
- Sulę-

Dokumentację projektowo-kosztorysową do wglą­
du oraz wszelkich informacji udziela Dział Budow- 
lano-Administracyjny Wojewódzkiego Zarządu Kin 
w Zielonej Górze, ul. Wandy 17, tel. 724-65.

Oferty należy składać w terminie do dnia 5 lipca 
1971 r.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 10 lipca o godz. 10.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa

państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Zastrzega się prawo wyboru oferenta. K4633

Komornik Sadu Pow. w Szamotułach — na podsta­
wie art. 867 kpe, podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 30. VI. 1971 r. o godz. 8 — odbędzie się I LI­
CYTACJA CIĄGNIKA Zetor Major 3011, należący do 
RSP Psarce — w likwidacji.

Cena oszacowania 61.838 zł.
Cena wyowławcza 46.378.50 zł.
Licytacja odbędzie się. w warsztatach POM Pólko. 

Przedmiot przetargu można oglądać w dniu licyta­
cji Komornik

K4445

na ę

NA TERENIE WOJEWÓDZTWA
w sklepach MHD i WSS, rozprowadzających art. go­
spodarstwa domowego.

Ha wszystkie wózki udziela się rocznej gwarancji.
K4490

każdą pogodę

płatne w nowoczesnym hotelu i stołówkę — 
płatne.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia 
FPB nr 3, I piętro, pokój 104 — Poznań, ul. 
le.cka 2'6, telefon 572-91, wewn. 201.

obiady

i Plac 
Strze- 
K4459

Rodowodowe cocker-spa- 
niele (złote) — sprzedam.

@ Samochody
Tel. 41-10-82. 8730g

Międzykółkowa Baza Maszynowa w Łowęcinie k.
Swarzędza — zatrudni zaraz:

TRAKTORZYSTÓW.
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

9801g

Praca Aauka
Sprzedam okazyjnie me­
ble stylowe. Marcelińska

Sprzedam Ursus C 325, sil 
nik po kapitalnym remon 
cie oraz Ursus C 325, po 
'przebiegu oraz narzędzia 
do ciągnika, maszyna do 
omłotu Lac. Mieczysław 
Kowalski, zam. Nowa Dą 
browa, pow. Stargard 
Szczeciński. 8670g

Sprzedaną Syrenę 103. —
Zbąszyń, Wodna 1. 1500p
Samochód Warszawa 224 
nowy, sprzedam lub za­
mienię na Wartburga lub 
Fiata po małym przebie­
gu, dopłata do uzgodnie­
nia. Edward Kotowski — 
Chodzież, Ogrodowa 34, 
tel. 466, wieczorem. 1503p

Samochód Taunus 17 Su­
per, po 50 tys. km, tanio 
sprzedam. Koszalin, tele­
fon 35-45, godz. 14—16.

K4444

Wartburg 1000, sprzedam, 
stan dobry. Ostrowite, po 
wiat Słupca, Ośrodek 
Zdrowia, tel. 9. 8910g

Sprzedam Warszawę M-20
T*l"fon 67-37-03. 8654g

Przyjmę pracownika na 
gospodarstwo rolne, wy­
nagrodzenie dobre. K. Ko 
strzewski, Januszewice 29 
poczta Granowo, pow. No

36 m. 12. 11083"
Sprzedam Lambrettę Li- 
150, w bardzo dobrym 
stanie. Przebieg 5 tys. 
lim. Telefon 445-93, godz.

Sprzedam nowoczesną sy 
pialnię, wysoki połysk — 
czereśnia. Ul. Słowackie­
go 34 m. 6. 8709g

Sprzedam Syrenę 104, po 
małym przebiegu i piani­
no. Leszno, Krzyckiego 1. 

1507p

Lokale

wy Tomyśl. 8360g 16—18. 11310"

Do 
na 
sja

domu lekarza, potrzeb 
dobra gosposia. Pen- 
wysoka. Trybunalska 

10013g

Zduna przyjmę. Poznań, 
Mylna 11 m. 6. 11047g
Panienkę porńoc domo­
wą’’ ' dla jednej osoby z 
możliwością wyuczenia się 
szycia, przyjmę. Telefon

Przyjmę zamówienia i po 
siadam do sprzedaży par 
kiet drewno, jesion i in­
ne. Gatunek drewna, wici 
kość klapek, kolor wyko­
nuję na życzenie. Wytwór 
nia Parkietu, Tadeusz Zo 
mer, Witkowo, powiat 
Gniezno, tel. 218. 8701g

Ładowarkę na gąsieni­
cach lub kołach gumo­
wych, w dobrym stanie — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
8708g.
Sprzedam dwie wiertarki, 
prasę mimośrodową z 
silnikiem. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8715g.

Skodę 100 S lub L nowa 
kupię. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
10176g.
Sprzedam — zamienię na 
Warszawę małolitrażowy 
Ford Popular. Adres wska 
że „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 8599g.

67-35-33. 8711g

9 Kupno 9Sprzedaż

PlatfohrAę na dwudziest­
kach wóz gospodarski — 
sprzedam. Poznań-Rataje, 
ul. Zamenhofa 5. 8305g

Zgrzewarkę elektryczną 
do folii, nóż 20 cm sprze-

Sprzedam tanio Warszawę 
typ M-20, stan dobry. Te­
lefon: Gulcz 8, pow. Czarn

dam. Tel. 727-96. 8738"
ków. 8637g

Kupię dyferencjał do Fta 
ta 1100. Poznań, Czesława 
18 m. 12, tel. 334-64. 8943g

Magnetofon Tonette, ra­
dio Kankan UKF — sprze­
dam, 3.000 zł. Poznań, Dą 
browskiego 97 E m. 9, 
gódz. 17—21. 8773g

Skuter Wiatka sprze-
dam. Ul. Husarska 17 m.
15 lub tel. 208-79. 8740g
Wózek inwalidzki sprze­
dam tanio. Dzierżyńskie-

Citroen całość części — 
sprzedam. Tel. 304-86 po
16. 8652g

Sprzedam Warszawę M-20 
na części. Kobylnica, ul.

Sprzedam garaż moto­
cyklowy — blaszany. Po­
znań, Szyperska 1 m. 19a. 

8893g

Sprzedam fortepian mar­
ki Heming za 2.000 zł. A- 
dres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8871g.

go 172 m. 10. 8742g
Poznańska 22. 8913g

Odstąpię dźwigary 14. He­
lena Osińska, Poznań. Wy
bickiego 15. 8605"

Głowicę do Fiata 600 — 
kupię. Durski, Kordeckie 
22 a, tel. 696-55, po 17.

9099g
CHTI

Dnia 13 czerwca 1971 r. zmarł nasz długoletni 
pracownik

MARCIN FRĄCKOWIAK
W Zmarłym straciliśmy ofiarnego pracowni­

ka, serdecznego kolegę i przyjaciela.
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają
Rada Zakładowa, Współpracownicy, POP, 

Dyrekcja
Portu Lotniczego w Poznaniu.

. H411g

IJ, Dnia 19 czerwca 1971 r. odeszła od nas na 
I zawsze po ciężkich cierpieniach, opatrzona 
Sakramentami św., nasza ukochana żona, ma­
musia, córka, siostra, synowa, bratowa i ciocia, 
przeżywszy lat 40, śp.

TERESA TONDER
Z domu DRZYMAŁA

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby, odbę­
dzie się w dniu 22 czerwca 1971 r. o godz. 14 

I na cmentarz parafialny w Grodzisku Wlkp.W smutku pogrążeni
mąż, córki i rodzina

Słocin, poczta Grodzisk Wlkp., 
pow. Nowy Tomyśl. U422g

Dnia 21 czerwca 1971 r. zmarł po krótkiej cho­
robie, opatrzony Sakramentami św., kochany 
mąż, ojciec i teść, przeżywszy lat 83

WOJCIECH WAWRZYNIAK
emeryt PKP

tDnia 18 czerwca 1971 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­
tami św., moja najdroższa żona, kochana ciocia 

i szwagierka, śp.

HELENA JEDWABSKA
z domu DRZEWUSZEWSKA

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24 bm. 
o godz. 15.30 z kaplicy cmentarnej na Starolęce,

o czym zawiadamia

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
o godz. 14.15 na Junikowie.

W głębokim smutku zawiadamia

dnia 22 bm.

RODZINA Poznań, ul. Zeylanda 2 m. 5.

Strapiony
MĄŻ

11409g

Dnia 20 czerwca 1971 r. zakończył swój praco­
wity żywot po długich i ciężkich cierpieniach, 
opatrzony Sakramentami św., mój najdroższy 
mąż, troskliwy i ukochany ojciec, teść i dzia­
dek przeżywszy lat 56, śp.

tW dniu 19 czerwca 1971 r. zmarła, namaszczo­
na Olejami św., moja najdroższa mama, teś­
ciowa, babcia? prababcia i ciocia, przeżywszy 

lat 66

Zamienię kawalerkę 29 
m», komfort. I ptr., bli­
sko Rynku jeżyckiego — 
na wieksze. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
9209g.

Zamienię M-3, 51 m!, cen­
trum Szczecinka, miejsco 
wość turystyczno - wypo- 
czynkowa, na podobne lub 
inne w Poznaniu. Łukom- 
ski, Szczecinek, Powstań­
ców Wlkp. 4a m. 9. 1502p

mgr MIECZYSŁAW SZAJEK
o czym z głębokim żalem zawiadamiają 

żona, synowie, synowe i wnuczki

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23 bm. 
o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

11507g

ROZALIA NOWAK
z domu PRZYBYLSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 23 bm. o godz. 14 
na cmentarzu na Miłostowie — Główna.

W smutku pogrążona
córka z rodziną

Poznań, ul. Gnieźnieńska 12 m. 1. 11459g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 20 
czerwca 1971 r. odszedł od nas, namaszczony 
Olejami św., w wieku 64 lat nas? najdroższy oj­
ciec, teść i dziadek, śp.

ANTONI KLIMCZAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23 bm. 

o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza na Górczynie.

W smutku pogrążeni
córka, synowie, synowe, zięć, wnuki 

i wnuczki

tDnia 20 czerwca br. zmarła nagle nasza naj­
droższa żona, matka, siostra i ciocia, śp.

JADWIGA JANKOWSKA
z domu RADOMSKA

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu komunalnym na Ju­
nikowie. ,

O bolesnej stracie zawiadamiają

mąż z córką i rodzina

Poznań, ul. Poznańska 26 m. 10. 11509g Poznań, Przybyszewskiego 11 m. 2. 11504g

Poznan Grunwaldzka 19

Z i

O'

KREM

SOLLAN
K3427

Zamienię samodzielne 2 
pokoje kuchnia, IV ptr. 
— na podobne lub więk­
sze. Warunki do omówie­
nia. Głogowska 27 m. 14.

8928g

Kupię mieszkanie wyłą­
czone. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 9045g

Kupię mieszkanie wyłą­
czone, pokój z kuchnią, 
najchętniej w spółdzielni 
typu własnościowego. O-
ferty „Prasa”
waldzka 19 dla 9072g.

Grun-

Samotny inżynier, poszu­
kuje pokoju sublokator­
skiego. komfortowego — 
nrzy kulturalnej rodzinie. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 9C7?g.

Nieruchomości
Sprzedam 7,5 ha ziemi na 
dającej się dla rolnika 
lub ogrodnika. Maria Woj
ciechowska Grodzisk
Wlkp., St. Rynek 15. 1499p

.Stąrszą^ „samotną,_ poszu­
kuje pokoju z 'kuchnią*. 
Miejscowość obojętna. O-

Letni dom z ogrodem w 
pobliżu jeziora sprzedam 
EosHcowoy uł. Słoneczna
nr 8. 1506p

ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 9086g.

Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią i łazienką, w sta­
rym budownictwie, po ka­
pitalnym remoncie — na 
pokój z kuchnią i łazien­
ką, może być w starym 
budownictwie. Adres — 
wskaże „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8999g.

Domek z ogrodem sprze­
dam w Poznaniu, komu­
nikacja miejska. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 9824g.
Sprzedani gospodarstwo 23 
lia, z żywym inwentarzem 
Ci.esław Frąckowiak, Ra- 
dzewo, poczta Poznan. 
pow. Śrem, woj. Poznań. 

8705g

tDnia 19 czerwca 1971 r. po długiej i ciężkiej 
chorobie zmarł, opatrzony Sakramentami św. 
nasz najdroższy ojciec, dziadek i teść, śp.

WIT SPORNY
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 22 bm. 

o godz. 10.50 na cmentarzu górczyńskim.

O bolesnej stracie zawiadamiają

córka, syn, synowa 1 wnuki
Poznań, ul. Engla 9 m. 3. 11439g

tDnia 20 czerwca 1971 r. zasnęła w Bogu 
sza ukochana, troskliwa matka, siostra,

babcia, prababcia, 
lat 91, śp.

MARIA

-a-

teściowa, ciocia, przeżywszy

CHMIELECKA
z domu RAJEWICZ

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23 bm. 
o godz. 16.30 z kaplicy cmentarza parafialnego w 
Luboniu - Żabikowie.

O bolesnej stracie zawiadamia

Luboń, ul. Żabikowska 58.
RODZINA

11440g

tDnia 20 czerwca 1971 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., mój najdroższy mąż, śp.

STANISŁAW URBANIAK
Pogrzeb odbędzie 

‘ godz. 13 z kaplicy 
(Głównej).

się w środę, dnia 23 bm. o 
cmentarnej na Miłostowie

O bolesnej stracie zawiadamia strapiona
żona z rodziną

Poznań, ul. Sucha 4a m. 1. 11426g

W dniu 19 czerwca 1971 r. odeszła od 
zawsze po pracowitym przeżyciu 70 lat, 
sza, kochająca matka, babcia, siostra i 
wa

PELAGIA ŁĘCKA
z domu KOCZOROWSKA

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia

nas na 
najiep- 
teścio-

23 bm.
o godz. 12 na cmentarzu w Poznaniu - Miłostu- 
wie.

W głębokim żalu pogrążeni
• syn, córka i rodzina

11450E

REDAGUJE KOLEGIUM: Marian Flejsierowicz (rekretarz redakcji). Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika 
Wiesław Porzyćki (zastępca redaktora naczelnego), Mieczysław Skapski. Zbigniew Szumowski, Lesław Tokarski (redaktor naczelny' 
• Telefony 611-21 łączy wszystkie działy Redaktor naczelny 657-76 Zastępca red naczelnego 657-18. Sekretarz redakcji: 648-35 
Sekretariat: 657-76 w godz 9—16 Dział łączności z czytelnikami: 657-18 Dz’ał miejski: 659-39 Redakcja nocna: 430-73 I 453-31.
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Zakłady Usług
Radiotechnicznych i Telewizyjnych 
Oddział Wojewódzki w Poznaniu, 
Aleje Marcinkowskiego 20

UPŁYNNIĄ
w ramach posiadanych zapasów :
• DŹWIGARY DWUTEOWNIKI — 

NP-26 - 50 BK,
• RURY CZARNE ZE SZWEM — 

o przekroju 42 X 3,25 i 48 X 3,25 
mm ca 300 mb.

We wszystkich sprawach dotyczących upłynnie­
nia, prosimy porozumiewać się z Działem Admi­
nistracyjno - Inwestycyjnym w Poznaniu, Aleje 
Marcinkowskiego nr 20 — telefon: 513-82.

K4200

Sprzedam zagospodarowa 
ną działkę 2.800 m!, 15 mi 
nut od komunikacji miej 
skiej Poznania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8902g.

Działka budowlana (2 bli 
źniacza), dobra komuni­
kacja — sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8707g.
Sprzedam 1 ha ziemi or­
nej w Komornikach. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 8879g.
Kupię domek jednoro­
dzinny, Mosina, okolica. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8718g.
Śrem! Sprzedam dom je­
dnorodzinny z ogrodem.
Oferty „Prasa”
waldzka 19 dla 8915g.

Grun­

Sprzedam w Luboniu k 
Poznania domek do wy­
kończenia wraz z ziemią 
795 m!. Wiadomości — Po 
znań - Osiedle Piastow-
skie 107 m. 7. 8895g

Kościan! Sprzedam dział 
kę budowlaną . 750 m*. O-
ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 9211g.

Kupię pół willi wyłączo­
nej, lub mieszkanie wyłą­
czone. Poważne oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 88C6g.

$ Zguby© Różne
Zgubiono czarną aktów­
kę z dziennikiem KS War 
ta. Zwrot Jerzy Siankie- 
wicz, Fabryczna 6, tele-
fon 301-01. U324g
Znaleziono 13. VI. 71 (Jaro 
chowskiego) sukę mie­
szańca, młodą, żółtą. 
Schronisko dla Zwierząt, 
Świerczewskiego 266.

HlOOg
Tapicer naprawia tapcza­
ny na miejscu. Tel. 639-05. 

8851g

Czyszczenie i dezynfekcja 
pierza na poczekaniu. Po 
znań, Małeckiego 34.

9583g
Przeprowadzki oraz inne 
przewozy wykonuję. Tel.
304-93. 11126g
Kożuchy, płaszcze, kurt­
ki skórzane farbuję, zam 
szowe odnawiam. 27 Grud
nia 5. U257g

W sobotę, dnia 19 czerwca 1971 roku zmarł 
niespodziewanie, przeżywszy 61 lat

RALPH HUBERT UNWIN
z Peterborough — Anglia

Zmarły był zasłużonym członkiem Zarządu- 
Firmy NEWALL ENGINEERING Co. LTD z Pe­
terborough — Anglia i reprezentował przedsię­
biorstwo na Międzynarodowych Targach Poznań­
skich.

Inżynier Ralph Hubert U n w 1 n cieszył się 
uznaniem kolegów, współpracowników oraz wie­
lu przyjaciół we wszystkich krajach, gdzie re­
prezentował firmę NEWALL.

O bolesnej stracie zawiadamia
GUEST INDUSTRIALS LTD — ANGLIA 

MTP — Pawilon 8, stoisko 3.

W dniu 19 czerwca 1971 r. zmarł po długiej 
chorobie, przeżywszy lat 82

JÓZEF CHMIELEWSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 22 bm. 

o godz. 12.30 na Junikowie.
W smutku pogrążona

Poznań, ul. Głogowska 28 m. 9.

ŻONA
11387g

tDnia 19 czerwca 1971 r. zmarł w 63 roku ży­
cia mój ukochany mąż, nasz najtroskliwszy 
ojciec, brat, szwagier i zięć, śp.

FLORIAN RAYSNER
nauczyciel

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23 bm. o 
godz. 10.30 w Mieścisku.

O bolesnej stracie zawiadamiają
żona z synami i rodzina

Mieścisko, Wyzwolenia 12, 
pow. Wągrowiec. 11408g

tDnia 19 czerwca 1971 r. zasnęła w Bogu na­
sza najdroższa matka, teściowa, babcia i pra­
babcia, przeżywszy lat 76, śp.

STANISŁAWA ADAMCZAK
- z domu NOWAK

Pogrzeb odbędzie się we 
o godz. 11.55 na cmentarzu

Pogrążona w smutku

wtorek, dnia 22 bm 
junikowskim.

Poznań, ul. Miśnieńska 28. 11401g

+ Dnia 21 czerwca 1971 r. zmarł po ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 

przeżywszy lat 65

ANTONI DREWNIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 23 bm. o godz. 14.15 

na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona

RODZINA
I1463g
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Wtorek

Pauliny Na marginesie targowej niedzieli
Słońce: 3.30—20.18

TEATRY
POLSKI — g. 19 „Igraszki tra­

fu i miłości”; NOWY — nieczyn­
ny; OPERA — g. 19.30 „lusc^ 
OPERETKA — g. 19.30 „My ChCC- 
my tańczyć”; MARCINEK — g. 17 
„lymotcuiz M^jsieikiepKa”.

KINO DCBRT' K ZLLóW MM 
ZA — g. 10, 12.30 „Kalejdoskop” 
(ang. 16 1.), g. 15.30, 18 „Medea” 
(tranc.-wł.-NRF 18 1.), g. 20.15
DKF „Kamera” (seans zamknię­
ty); APOLLO i Aa
— nieczynne; BAŁTYK — g. 10, 
12.30. 15.30 „Mario i Nino” (włos­
ki 14 1.), g. 18, 20.15 „Nowa misja 
korsarza” (franc. 11 1.), g. 22.15 
„Sprawa sumienia” (włoski); 
GONG — g. 10. 12, 16, 18, 20 „Czło 
wiek w pięknym krawacie” (fr, 
16 1.); GRUNWALD — g. 16.30 
„Bitwa nad Neretwą” (jug. 14 1.), 
g. 19.30 „Różowa pantera” (ang. 
16 1.); GWIAZDA — g. 10. 12, 14, 
16, 18, 20 „Sidła” (ang. 16 1.); 
KOSMOS — g. 17 „Białe wilki” 
(NRD 14 1.), g. 19.30 „Jeśli dziś 
wtorek, to jesteśmy w Belgii” 
(ang. 14 1.); MALTA — g. 16, 18, 
20 „Popierajcie swego szeryfa” 
(USA 11 1.); MINIATURKA — g. 
15.30, 17.30, 19.30 („Rodzina Toth” 
(weg. U 1.): OLIMPIA — nieczyn 
ne; OSIEDLE — g. 17. 19.30 „Ostat 
ni termin” (USA 16 1.); PANCER 
NIAK — g. 17.30 „Winnetou i król 
nafty” (jug. 14 1.), g. 19.30 „Isa- 
dora” (ang. 16 1.); PAŁACOWE — 
g. 12.30. 15, 17.30, 20 .„Sceny my­
śliwskie w Dolnej Bawarii” (NRF 
18 1.): PRZYJAŹŃ — nieczynne; 
RIALTO — g. 10, 12, 14. 16 „Hiber 
natus” (franc.-włoski 11 1.), g. 18, 
20.30 „Komisarz Pepe” (włoski 16 
1.); RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17 
19.30 „Boom” (ang. 18 1.) g. 15 
..Czarodziejska lampa Alladyna” 
(radź. 7 1.); SCALA — g. 16, 18 
„Pogromca zwierząt” (kanad. 14 
1.). g. 20 „Zdobycz” (franc. 18 1.); 
TFCZA — 6^7. 19.30 „Szaleniec 
z IV laboratorium” (franc. 14 1.): 
WARTA — g. 10. 12.30. 15. 17.30. 
20 „Listy miłosne” (radź. 14 1.): 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
nieczynne: WILDA — g. 10, 12.30, 
15.30 „Nowa misja korsarza” (fr. 
11 1.). g. 18 „Z zimna krwią” (USA 
18 1.). g. 21 „Hrabina z Hong- 
kongu” (ans. 16 1): 
(Steszew) i WRZOS (Mosma) — 
nieczynne: WRZOS (Luboń) — g. 
18 ..Rzecznosnolitą babska” (poi. 
14 1.); FOTOPLA «TIKCN — g. 
1?_ on „>TW" Jork” — cz. IT.

KONCERTY
PARK KASPRZAKA (muszla 

koncertowa) — g. 18 — Występ 
Zespołu pieśni i Tańca „Tośtoki” 
z Pięczkowa pow. Środa Wlkp. 
oraz Zespołu Regionalnego z Ką- 
kolewą pow. Środa Wlkp.

PAŁAC KULTURY (Dziedzi­
niec) — „Nocne koncerty targo­
we” — godz. 21 do 1.00.

DYŻURY
Interna, chirurgia ogólna, la­

ryngologia — Szpital Miejski im. 
Raszei, ul. Mickiewicza 2, telefon 
472-51.

Okulistyka, neurologia — Szpi­
tal Miejski im. Strusia, ul. Walki 
Młodych 7, tel. 511-11.

Psychiatria — Klimka Psychia­
tryczna. ul. Szpitalna 29/33, tel 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Che) 
monskiego 20) wypadki uliczne 
tel. 99; nagłe zachorowania w do­
mu. tel 666-66: dla Poznania po­
rady lekarskie. teL 637-35: ood 
stacje: ul. Kórnicka 6. Bukowa P 
i Ugory 16 — cała dobę: dla pow 
poznańskiego (ul. Kościuszki 103) 
tel. 566-66. Podstacje w Luboniu 
tel. 09; w Swarzędzu, tel. 299 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria; internistyczne (ul 
Chełmońskiego 20) — czynne całą 
dobę: pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20). 15—23. niedz. i świę­
ta g. 8—23: stomatologiczne (ul 
Chełmońskiego 20) — czynne od 
18—7, w niedziele i święta — całą 
dobę: chirurgiczne I — ul. Kórnic 
ka 8. tel. 707-19 — cała dobę: chi­
rurgiczne 11 — ul. Kasprzaka 16, 
tel. 623-55 — cała dobę: Labora­
torium szybkich analiz (Chełmoń­
skiego 20) — g 7—23.

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23. niedz. i święta g. 13— 
23- Grunwald (Kasprzaka 16, tel. 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31, 
tel. 120-37); Stare Miasto (Garba­
ty 63, tel. 543-95); Nowe Miasto 
(Kórnicka 8 tel. 710-81); Wilda 
(Dzierżyńskiego 149. tel. 318-65). 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR, tel. 
666-66.

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog (czynny cała dobę). Nr 
522-51 porady prawne w zakresie 
spraw rodzinnych alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych.

Miejska Lecznica dla Zwierząt; 
ul Grunwaldzka 243. tel. 67-24-14. 
od 8—21 w nocy nagłe wypadki.

Porady nrzeciwalkoholowe tel 
539-18 dvżurv informacyjne w dni 
powszednie — a R—19

Apteki: al. Marcinkowskiego 11. 
Główna 69. Kórnicka 24 (dyżur 
nocny).

WTOREK — PROGRAM I: Fala 
1322 m: 8.05 Public miedzynar.; 
8.10 H. Mancini — wiazanka melo­
dii: 8.15 Gra Polska Kapela pod 
dyr. F. Dzierżanowskiego: 8.45 Z 
tei ’ tamtej strony lady: 9 Rytm, 
melodia i piosenka; 9.40 Dla 
przedszkoli: „Nowi goście w P'a 
stusiowie” — słuch.: 10.05 „Opo­
wieści mojej żony” — fragment 
książki: in.25 z twórczości Schu­
berta i Liszta: 10.50 Dzieje życia: 
„Krew i woda”- 11 Dla absolwen 
tów szkół średnich: „Co nam da 
łeś nozvtvwizmie” — esej J Sa- 
loni-Kulczyckiei: 11.30 Dedykuje-

22 VI 1971 Nr 146 (8199)

Czy potrzebne te rekordy?
Jak co roku, tak i tym razem w ostatnią targową niedzielę 

Poznań przeżywał szczyt najazdu na miasto. Ze wszech 
stron w tym także z najodleglejszych zakątków kraju — au­
tobusami, pociągami i samochodami zjechały do grodu Prze­
mysława tłumy gości i wycieczkowiczów, W sumie, tylko przez 
tereny targowe — jak ostatecznie wczoraj obliczono — prze­
winęło się około 120 000 osób. Był to zatem swoisty rekord, 
nie notowany od szeregu lat.

Tak wielki napływ przyjez­
dnych musi oczywiście wywoły 
wać perturbacje w organizmie 
miejskim. Miała zatem wiele 
kłopotów, komunikacja miej­
ska, a sporo pracy służba dro­
gowa Milicji, nastręczało trud 
ności parkowanie pojazdów, 
zwłaszcza autobusów.

Wiele uwag nasuwa się też 
w związku z działalnością ga­
stronomii. I gdyby nawet wy­
razić bardzo dobrą opinię o 
jej niedzielnym funkcjonowa­
niu, to jednak widać było, że 
najlepsza nawet organizacja 
nie zastąpi niedostatku bazy

Przykład współpracy
Podczas budowy kolektora 

ścieków dla Huty Aluminium 
w Koninie, którą wykonuje 
Wielkopolskie Przedsiębior­
stwo Robót Inżynieryjnych z 
Poznania, wynikła konieczność 
przeprowadzenia rury o dużej 
średnicy pod torami kolejowy 
mi. Ponieważ w tym rejonie 
nie można przerwać ruchu na 
krótki nawet okres czasu, 
trzeba roboty te przeprowa­
dzić w czasie normalnego kur 
sowania pociągów. Sprawa 
jest o tyle skomplikowana, że 
zwykłym „kretem” nie moż­
na tego wykonać, bo przekrój 
rury jest zbyt duży.

Dlatego też tzw. przebicie 
pod torami wykonuje w ra­
mach współpracy technicznej 
nrzedsiębiorstw budowlanych 
RWPG ekipa specjalistów z 
NRD-owskiego kombinatu 
VEB Tiefbaukombinat.

W rewanżu Wielkopolskie 
Przedsiębiorstwo Robót Inży­
nieryjnych wykona w przysz­
łym roku na terenie NRD żel­
betowy osadnik wykonany me 
todą opuszczania w zawiesinie 
tiksotropowej. W metodzie 
tej specjalizuje się właśnie 
WPRI. (wn)

Na odbudowę
Zamku Warszawskiego

Pracownicy Kolumny Trans 
portu Sanitarnego m. Pozna­
nia (Grochowe Łąki 3) zebra­
li pośród siebie i przekazali 
na odbudowę Zamku Królew­
skiego w Warszawie kwotę 
1454 zł. Jest to jeszcze jeden z 
dowodów, jakim zaintereso­
waniem i poparciem cieszy 
się inicjatywa odbudowy za­
bytku naszej kultury narodo­
wej. (—) 

my II zmianie: 12.25 Rytmy i me­
lodie dla wszystkich; 13 Na estra 
dach Lubiany i Belgradu; 13.2# 
Konc. z nagrań Ork. Mandolinis- 
tów Rozgł. PR: 13.40 „Więcej, le­
piej. taniej”; 14 Portrety literac­
kie — audycja o twórczości G. 
Hauptmanna; 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chłopców. Radioferie 
wśród przyjaciół: 16.05 Kompozy­
tor tygodnia S. Prokofiew. Utwo 
ry fortepianowe i skrzypcowe; 
16.30 Popołudnie z młodością; 18.05 
Mó.i program na antenie; 18.50 
Muzyka i Aktualności: 19.15 Dla 
domu i dla ciebie: 19.30 Koncert 
życzeń; 20.30- z różnych stron 
Polski — melodie ludowe: 21 Prze 
glad wydarzeń ekonomicznych; 
21.20 Teatr PR — Studio Klasycz­
ne: „Miodowe” — słuch.; 22.50 
Muzyka rozrywkowa: 23.10 Prze­
glądy i pogladv: 23.20 Preludia z 
opolskiego studia: 23.40 Tańczy­
my do północy — era zespół in­
strumentalny „Studio SI”; 0.10 
Program nocny z Zielonej Góry.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, g. 10, 
12.05. 15, 16. 18. 20 . 23 . 24. 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz; 8.35 „Świat i my” — 
magazyn aktualności gospodar­
czych; 9 Suity ork. kompozyto­
rów polskich: 9.35 Z życia ZSRR; 
9.55 Ulubieńcy młodych... znad 
Wełtawy i Dunaju; 10.25 Parna- 
sik; 10.55 Z muzyki barokowej i 
klasycznej; 13 Czas dobrych go­
spodarzy; 13.15 Słuchacze piszą — 
mv odpowiadamy: 13.25 Kwadrans 
walców: 13.40 „Pierwszy nalot” 
— fragm. opow.; 14.05 Jubileusz 
najstarszego Chóru Pomorza Za­
chodniego: 14.25 Koncert Ork. PR 
nod dyr. S. Rachonia; 14.45 „Błę 
kitna sztafeta”; 15 Koncert - muz. 
operowej: 15.35 Stołeczne aktual­
ności muzyczne; 17.15 Aud. spo­
łeczna: 17.25 Konc. rozrywkowy; 
17.55 Radioexpress; 18.05 „Wielko­

gastronomicznej, która w Poz­
naniu domaga się szybkiego po 
większenia.

Wszystkie uwagi w jeszcze 
większym stopniu odnoszą się 
do terenów targowych i obsza 
ru bezpośrednio do nich przy­
legającego.

Wprawdzie niedzielni goś­
cie targowi nie odczuli, być 
może, takich zakłóceń, jakie 
notowaliśmy w podobne targo 
we niedziele w inne lata, jed­
nak mimo to wielkie kolejki 
tworzyły się przed kioskami i 
wózkami z kiełbaskami, przed 
barami i jadłodajniami, przed 
punktami sprzedającymi piwo 
i inne napoje, czy lody, choć 
doraźnie — spodziewając się 
licznego napływu gości — przy 
gotowano na niedzielę szereg 
dodatkowych punktów obsługi 
zwiedzających.

Wszystko to potwierdziło tak 
że gwałtowną potrzebę rozbu­
dowy sieci placówek usługo­
wych na terenie samych tar­
gów. Biorąc zaś pod uwagę in­
ne potrzeby zwiedzających, 
trzeba wskazać konieczność 
zwiększenia — i to bardzo wy 
raźnego — liczby ławek, a na­
wet ubikacji. Wystarczy oglą­
dać zmęczonych, przysiadają­
cych na wszystkich dostępnych 
murkach i trawnikach, by zro­
zumieć, że miejsca do wy­
tchnienia muszą sie na tere­
nach Targów znaleźć.

W końcu jest jeszcze inne — 
i — naszym zdaniem — logicz­
niejsze, wyjście z sytuacji.

Od szeregu lat MTP prze­
kształciły się w targi inwesty­
cyjne, techniczne. Coraz mniej 
jest na nich eksponatów do 
oglądania i podziwania dla 
ogółu publiczności, a coraz wię 
cej dla inżynierów, techników, 
fachowców i handlowców, sło­
wem — dla ludzi najbardziej 
zainteresowanych techniką i jej 
światowym postępem. W naj­
bliższej przyszłości, kiedy w 
wyniku zapowiadanych inwe­
stycji uda się przekształcić 
MTP w imprezę branżową, 
kiedy poszczególne eksponaty 
będą wystawiane w branżo­
wych pawilonach — stouień 
uwagi poświęcanej im ze stro­
ny właśnie świata techn;ki 
jeszcze bardziej wzrośnie. Za­
równo w kraju jak i za grani­
cą.

Doszliśmy zatem do momen­
tu, w którym — niezależnie od 
finansowych planów Zarzadu 
MTP. samego miasta czy biur 
podróży — należy ograniczyć 
napływ widzów przyna elko­
wych. Można to uczynić bar­
dzo łatwo, przez walne zmniej 
szenie akwizycji na wyciecz­
ki, organizowane zarówno 
przez biura podróży jak i ra­
dy zakładowe czy organizacje

polskie zespoły chóralne”; 18.20 
„Widnokrąg” — wydarzenia, opi 
nie, refleksje ze świata nauki; 
19.15 Język angielski; 19.30 Ma­
gazyn literacko-muzyczny . „Wę­
drujemy pod Wielkim Wozem”; 
21.10 Z nagrań solistów zaproszo­
nych do naszego studia; 21.32 Re 
portaż literacki Janiny Bielec­
kiej pt.: „Koi 78 wzywa pomocy”; 
21.52 Popularne melodie filmowe; 
22.33 Z wokandy — reportaż: 23.10 
Rep. z koncertu Warszawskiego 
Koła ZKP.

WIADOMOŚCI: 5.30, «.3O, 7.30, 
8.30. 9.30. 12.05, 14, 16, 19, 22, 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41 
i 49 m; 8.05 Z naszej taśmoteki'; 
8.35 Muzyczna poczta LiKF; 9 
„Trędowata” — ode. 60; 9.10 Trąb 
ka, fortepian, klarnet; 9.30 Nasz 
rok 71; 9.45 Przeboje — orygina­
ły i transkrypcje; 10.15 Audycja 
Radia ONZ; 10.35 Wszystko dla 
pań; 11.45 „Klimaty” — ode. 20 
pow.; 12.25 Koncert muz. uniw»i 
salnej; 13 Na białostockiej ante­
nie; 15 Temida z importu — ga­
węda; 15.10 1. Strawiński; „Pie­
truszka” — gra Szura Czerkaski 
— fortepian; 15.35 „Światło w 
ciemnościach” — rep.; 15.50 Z 
kompozytorskiej teki H. Manci- 
niego; 16.15 Muzyczny turniej 
miast; Belgrad Bukareszt, Buda­
peszt; 16.45 Nasz rok 71: 17.05 
óuodlibet — czyli co kto lubi; 
17.30 „Trędowata” — ode. 61; 
17.40 Poprzez historię z piosenką; 
18 Romarityczne parafrazy; F. 
Liszt: 18.10 „Klaser” — magazyn 
filatelistyczny: 18.35 Mói magne­
tofon: 19 Książką tygodnia; 19.15 
Album roku 1970 — Bitches Brew 
Milesa Darisa: 19.45 Polityka dla 
wszystkich: 20 Nowe, nowsze i 
najnowsze: 20.40 Martwy list — 
gawęda; 20.50 Muzyka i antypo­
dów; 21.30 Gra Laurindo Almeida;

działające przy zakładach pra 
cy instytucjach. Jednocześ­
nie jak najbardziej należałoby 
zachęcać fachowców, by właś­
nie oni przybywali na MTP.

Można tu się powołać na 
przykłady z różnych podob­
nych imprez, chociażby w 
Brnie (CSRS), gdzie tylko 
przez pierwsze cztery dni tar­
gi są dostępne dla szerokiego 
ogółu a następnie ' wyłącznie 
dla zaawizowanych uprzednio 
fachowców.

Jeśli podobnymi zasadami 
kierować się będziemy także w 
Poznaniu, to stracą może na 
takim wyborze niektóre kasy. 
Ale na pewno zyska sama im­
preza, której ranga rośnie 
przecież z każdym rokiem. W 
takich warunkach — przy dążę 
niu do intensyfikacji handlu 
zagranicznego — również na­
sze MTP będą lepiej spełniały 
swą rolę.

EUGENIUSZ COFTA

Imprezy kulturalne 
na St. Rynku

Z okazji 40 MTP na Starym 
Rynku odbywały się różne 
imprezy kulturalne, m. in. 
występy zespołów ludowych. 
Na górnym zdjęciu — kape­
la dudziarzy wielkopolskich. 
U dołu — w Poznaniu bawiła 
także orkiestra górników z Ko 
nina, która koncertowała 
przed Odwachem. Widzimy 
ją podczas przemarszu przez 
wzgórze Przemysława, (c)

Fot. (2) — K. Przychodzki

21.40 Na poboczu wielkiej polity­
ki — felieton; 21.50 Opera G. Do- 
nizettiego „Don Pasąuale”; 22.0!> 
Śpiewa Jean Ferrat; 22.15 Pow 
w wyd. dźw.: „Generał Jego 
Królewskiej Mości” — Daphne 
du Haurier; 22.45 „Jaki śmiesz­
ny jesteś pod oknem”; 23 „Lam- 
bro” — poemat J. Słowackiego;
23.05 Muzyka nocą; 23.50 Na do­
branoc śpiewa Nat King Cole.

WIADOMOŚCI: 5, 6.30, 7.30, 8.30, 
10.30, 12.05, 15.30, 17, 18.30. 22.

telewizja
WTOREK — PROGRAM 1: 10— 

11.20 — „Za frontem” — fab. film 
radź.; 12.45—13.15 — Przysposobie­
nie rolnicze: „Przed nami waka 
cje”; 13.55—14.25 — Przysposobie­
nie rolnicze: „Przed nami waka 
cje”; 15.20—16.25 — Politechnika 
TV — Matematyka — Kurs przy 
gotowawczy: „Zadania egzamina­
cyjne”; 16.30 — Dziennik; 16.40 — 
TV Ekran Młodych; 18.25 — „Ak 
tualności targowe”; 18.40 _  „Eu­
reka”; 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik”; 20.05 — „Za frontem” — fab. 
film radź.; 21.30 — ,,Incognito
kwartet” — filmowy propram roz 
rywkowy; 21.45 — „Polska zza 
siódmej miedzy”; 22.15 — Dzien­
nik oraz Kronika Mistrzostw 
Europy w Podnoszeniu Ciężarów; 
22.45—23.50 — Politechnika (powt.),

WTOREK — PROGRAM II: 18.05 
— Powtórzenie 35 lekcji języka 
rosyjskiego; 18.35 — „Świt w ka­
merze naszych reporterów”; 19 
— „Ze świata fizyki”} 19.20 —
Dobranoc i Dziennice; 20.05 — Pol 
ski film TV: „Siła wyobraźni” z 
serii: „Wojna domowa”; 20.45 — 
„Ludzie i sprawy” — OTV Kato­
wice na ekranie: 21.45 — 24 go­
dziny: 21.55 — Kurs jeżyka ang. 
— lekcja 21; 22.25 — Kino Wersji 
Oryginalnej — film prod, ang.

„Inwestprojekf1 proponuje

M-3 i M-2 z oświetloną kuchnią
Znaczne niedobory mieszkaniowe zmusiły swego czasu pro­

jektantów do opracowania takich projektów budynków mie­
szkalnych, w których pomieściłoby się jak najwięcej miesz­
kań. Te pomysły, w wyniku których powstawały pokoje — 
kiszki i kuchnie bez okien, stawały się później prawdziwą 
zmorą ich użytkowników.
Ludzie nie chcą mieszkać w 

takich mieszkaniach, starają 
się szybko z nich wyprowadzić, 

a spółdzielnie mieszkaniowe 
mają coraz więcej kłopotów ze 
znalezieniem chętnych na ta­
kie izby. Jakkolwiek zaprzesta 
no niemal całkowicie budowa­
nia mieszkań typu M-4 i więk­
szych z ciemnymi kuchniami, 
to jednak nadal większość mie 
szkań M-3 i M-2 (szczególnie 
w wieżowcach) buduje się we­
dług tradycyjnych projektów 
z kuchniami bez okien.

Wszystko jednak wskazuje 
na to, że już wkrótce zaniecha 
się i takich rozwiązań. Przy­
najmniej w Poznaniu. Projek­
tanci poznańskiego „Inwest- 
projektu”, który projektuje O- 
siedle Winogrady, opracowali 
ostatnio kolejną wersję wie 
żowca. w którym są tylko mie­
szkania typu M-2 i M-3 — 
wszystkie z jasnymi kuchnia­
mi. Zdaniem fachowców jest 
to tym bardziej udana koncep­
cja, że pozwala na stawianie 
budynku z elementów obecnie 
stosowanych powszechnie na 
Winogradach.

Będą to wieżowce o nieco 
mniejszej' kubaturze, jednak 
mieszkania w nich zaprojekto. 
wane mieszczą się w górnej 
granicy normatywu Jedyną u- 
jemną stroną są nieco wyższe 
(o około 10 proc.) koszty takie­
go budynku.

Projekt został poddany sze­
rokim dyskusjom i ocenom, któ 
re wypadły dlań pozytywnie. 
Obecnie „Inwestprojekt” zwró­
cił się do swego zjednoczenia 
o pozwolenie na projektowa­
nie. Potrzebna jest ponadto 
zgoda resortu na budowanie ta 
kich wieżowców. Odpowiednie 
pisma zostały wysłane — pro­
jektanci czekają na decyzje 
władz naczelnych.

Zanim sprawa przebrnie 
przez wszystkie szczeble upły­
nie trochę czasu. Tym nie­
mniej uważamy, że warto za­
biegać o pozytywne i szybkie 
jej załatwienie.

Wstępnie wyznaczono już na 
Winogradach lokalizację dla 
tych budynków. Mają one w 
przyszłości stanąć w tzw. sek­
torze C (między ulicami: Nara- 
mowicka — Murawa — Serb­
ska — Lechicka).

sygnały
ttetfleMfajw

Tel. 657-18, godz. 8.30-15

• Jeden z Czytelników oburza 
się na wadliwe ustawienie wóz­
ków z napojami przy Dworcu 
Zachodnim, ponieważ utrudniają 
przechodniom przejście. Dalej 
Czytelnik pisze, iż wózki są obie 
gane przez przechodniów — a 
więc jednak są potrzebne. Być 
może da się nieco je przesunąć?

• Choć bar kawowy ’ na VII 
został już 

dotychczas
piętrze w. „Okrąglaku” 
dawno uruchomiony.
nie podłączono expressu do ka­
wy. To samo w barze na I piętrze 
w „Alfie”.

• Wbrew doświadczeniom hur 
tu o dostatku prochowców nasz 
Czytelnik nie może znaleźć w 
sklepach takiego popielatego o- 
krycia na normalną figurę i 
wzrost 170—175 cm.

• Będąc w Pobiedziskach Czy­
telnik zwrócił uwagę na gustów 
ne kosze do śmieci w kształcie 
ptaków — pelikanów. Proponuje 
takie pojemniki choćby w poznań 
skich parkach.

• Meczą nas panujące hałasy 
w godzinach od 6 do 21.30 — w 
rozlewni piwa przy ul. Dąbrów 
skiego 30a — piszą mieszkańcy. 
Czy nie ma na nie rady?

• Każdego roku przed pawilo 
nami handlowymi na placu przy 
ul. Grochowskiej (narożnik Grun 
waldzkiej) stały ławki. Tej wios 
ny zapomniano je ustawić.

Jeśli ocena proje'ktu przez 
władze najwyższe nie potrwa 
zbyt długo. Poznańska Spół­
dzielnia Mieszkaniowa już na 
wiosnę przyszłego roku przy­
stąpi do realizacji tych inwe­
stycji. (wn)

Pomaturalne Studium
Zawodowe Zaoczne

Przy al. Stalingradzkiej 43, 
w Poznaniu istnieje Techni­
kum Chemiczno-Spożywcze 
Zaoczne, przygotowujące pra­
cowników, zatrudnionych w 
przemyśle chemicznym, spo­
żywczym, żywienia zbiorowe­
go i odzieżowym — do wyko­
nywania funkcji technika. 
Tamże działa Pomaturalne 
Studium Zawodowe Zaoczne 
nr 2 (PSZ), kształcące pracow­
nik! w. zatrudnionych w za­
kładach pracy, do wyko­
nywania funkcji technika 
chemika-analityka. Obie szko 
ły przyjmują tylko osoby, za­
trudnione w pionie produkcyj 
no-technicznym, z wyjątkiem 
kierunku: żywienie zbiorowe, 
na który przyjmuje się kobie 
ty bez zaświadczeń o zatrud­
nieniu (mężczyzn zaświadcze­
nia tu obowiązują).

Podstawą przyjęcia do Stu­
dium Pomaturalnego jest po­
siadanie świadectwa ukończe­
nia liceum ogólnokształcącego 
lub technikum oraz praca w 
specjalności, odpowiadającej 
kierunkowi nauczania w PSZ. 
Jest to jedna z tych szkół, któ 
ra może zainteresować osoby 
nie podejmujące studiów.

Natomiast podstawą przyję­
cia na I semestr Technikum 
Chemiczno-Spożywczego Za­
ocznego jest złożenie egzami­
nu wstępnego (polski, matema 
tyka, przedmiot kierunkowy), 
posiadanie świadectwa ukoń­
czenia zasadniczej szkoły za^ 
wodowej w specjalności odpo­
wiadającej obranemu kierun­
kowi kształcenia, ukończony 
osiemnasty rok życia (w grę 
wchodzą też kandydaci, któ­
rzy ukończą w tym roku ka­
lendarzowym 18 lat), zatrud­
nienie zgodne z obraną spec­
jalnością, odbycie stażu pra­
cy zgodnie z aktualnie obowią 
zującymi przepisami, ponad­
to mężczyźni muszą się wyka 
zać posiadaniem dokumentu, 
stwierdzającego uregulowany 
stosunek do służby wojsko­
wej. Obie szkoły przyjmują 
podania wraz z załącznikami 
do 30 czerwca. (na)

TWOJA KREW DAREM 
Życia zostań hono­
rowym DAWCA KRWI’

• Od dwóch miesięcy zamknię 
ty jest sklep spożywczy PSS — 
nr 182 przy ul. Płowieckiej, dla 
czego — pytają klienci?

A Prezydium DRN - Jeżyce in 
formuje, że pawilon, w którym 
znajduje się restauracja „Bota­
niczna” został otynkowany.

A Dzielnicowy Rejon Dróg i 
Zieleni — Grunwald wyjaśnia, 
że pusty plac u zbiegu ulic Zbą 
szyńskiej i Świerczewskiego zo­
stanie zagospodarowany. Będą 
ustawione ławki typu stałego, za 
łożone trawniki oraz wytyczona 
droga spacerowa. Termin rozpo­
częcia prac — drugi i trzeci kwar 
tał br.

A Otwarcie sklepu 1061 drobiaZ 
gów przy ul. Osinowej przewi­
dziane jest w czerwcu. Informu 
je dyrekcja MHD — Artykułami 
Gospodarstwa Domowego i Che 
micznyml.

zwformujemy
Bilety na koncert do Pałacu 

Kultury posiada dla członków 
Zjednoczony Związek Emerytów, 
Rencistów i Inwalidów. Można je 
odbierać w sekretariacie przy 
ul. Młyńskiej 5 od 23 bm. godz. 9-

Na odczyt dr. habil. J. Hołubca 
z Warszawy zaprasza Sekcja Sta­
tystyki i Ekonometrii pTE dzisiaj 
o godz. 18 do sali WSE. ul. March 
lewsk;eeo 146/150.

Zebranie administratorów do­
mów m. Poznania odbędzie się 
dzisiaj o godz. 16 w sali szkoły 
przy ul. Berwińskiego.


